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       - (...) Obecnie budujemy 
przedszkole dla 300 przedszkola-

ków z dużym dofinansowaniem zewnętrz-
nym 18 mln zł, wkład własny to 3 mln zł. Od 
początku przyszłego roku rozpoczniemy 
realizację żłobka samorządowego dla 120 
dzieci, na który również pozyskaliśmy dota-
cję w wysokości 12 mln zł - mówi  Małgorza-
ta Zyśk, Burmistrz Miasta Ząbki. >> str. 3

DWutygodnik bezpłatny

– Inwestycje
miejskie realizowane  
są zgodnie z planem. 
Ponadto sprawdzamy moż-
liwość retencjonowania wód  

w dwóch miejscach – mówi Bur-
mistrz Kobyłki Konrad Kostrzewa. 
– Retencja nie rozwiąże oczywiście 
wszystkich problemów, ale wody  
w suchym czasie mamy za mało. 

Dlatego w czasie opadów możemy ją 
gromadzić, a w czasie suszy z niej 

korzystać – dodaje >> str. 7

Kobyłka chce  
racjonalnie  

gospodarować

Transformacja 
energetyczna  
w Wołominie  
czy mydlenie 

oczu?

O tym czy „zawór nadziei” zainstalowany na terenie OSiR  
w Wołominie po odwiercie wykonanym pod koniec poprzedniej 

kadencji w poszukiwaniu gorących źródeł wreszcie zostanie od-
kręcony wołominiacy rozmawiają często. – Inspirowany kampanią 

informacyjną od dawna zastanawiam się nad tym jak wygląda 
transformacja energetyczna Gminy Wołomin? Chociaż kibicuję 

projektom, które mogłyby przynieść korzyść nam mieszkańcom, 
to każdy, kolejny news w tej sprawie budzi u mnie coraz więcej 
wątpliwości. Niestety nie widzę tych korzyści w rozwiązaniach, 

proponowanych przez gminę i Zakład Energetyki Cieplnej  
(ZEC – spółka gminna)  – przekonuje Dominik Kozaczka  >> str. 2

O przyszłości  
miasta, wsparciu  
dla mieszkańców  
i nowoczesnych  
inicjatywach

fot: UM w Wołominie
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Unia dla swoich?
Edward M. Urbanowski

Od kilku tygodni premier Donald Tusk głosi jaki to odniósł wielki 
sukces na salonach Unii Europejskiej. Oto polski kandydat Piotr 
Serafin będzie odpowiedzialny za budżet UE! Jak zapowiedziała 
przewodnicząca Komisji Europejskiej Ursula von der Leyen, pre-
zentując podział tek, Piotr Serafin będzie podlegać bezpośrednio jej, 
a nie jak pozostali komisarze jej sześciu zastępcom, co podniesie 
rangę polskiego reprezentanta. Polak będzie odpowiedzialny m.in. 
za przygotowanie nowego wieloletniego budżetu UE, a także za 
zwalczanie oszustw i unijną administrację.

Dopiero wczoraj dowiedzieliśmy się, że Piotr Serafin, jeden z 
najbliższych współpracowników Donalda Tuska, nie będzie jednak 
mógł cieszyć się dużą autonomią, ponieważ przewodnicząca KE 
zamierza powołać specjalny komitet sterujący zajmowanym przez 
niego stanowiskiem. Tego typu sytuacja jest nowością, a eksperci 
wskazują, że ma ona dać jej możliwość pełnej kontroli nad unijnymi 
funduszami.

Ta funkcja (komisarza ds. budżetu) była dotychczas przedstawiana 
przez polityków Koalicji Obywatelskiej jako niezwykle prestiżowa, 
ale okazuje się, że będzie miała jedynie charakter podwykonawczy! 
Sytuacja jest o tyle kuriozalna, że dotychczas tego typu komitety 
sterujące były powoływane do zarządzania programami unijnymi lub 
innymi projektami, ale nie bezpośrednio komisarzami. Już pojawia 
się wiele głosów ekspertów mówiących, że cała operacja jest przy-
gotowana po to, aby polski komisarz realizował przede wszystkim 
interesy polityczne Pani przewodniczącej.

Zbigniew Kuźmiuk, były europoseł i członek Komisji Budżetowej 
Parlamentu Europejskiego: - To jest propozycja, która sprawi, że o 
pieniądzach w rzeczywistości będzie decydowało najbliższe otoczenie 
Ursuli von der Leyen, a nie komisarz do spraw budżetowych. Sama 
przewodnicząca fizycznie nie będzie się zajmowała tymi kwestiami, 
bo po pierwsze się na tym nie zna, a po drugie nie ma czasu. Realną 
władzę w tym obszarze zyska jej gabinet. Z informacji wynika, iż 
elitom europejskim bardzo zależy, aby dokonać fundamentalnych 
zmian, jeśli chodzi o dysponowanie funduszami regionalnymi. Z 
tego, co wiem, korekcie ma zostać poddana cała polityka regionalna. 
Chodzi o fundusz spójności, fundusz rozwoju regionalnego i inne 
narzędzia. Zamysł jest taki, aby mniejszy wpływ na wydatkowanie 
tych środków miały poszczególne regiony, a większy miała Bruksela. 
Teraz zarządzanie połową środków europejskich w przypadku Polski 
jest w kompetencjach samorządów województw. To ma się zmienić. 
Co to oznacza? Urzędnicy z unijnych instytucji będą decydowali, jak 
ma wyglądać polityka regionalna krajów członkowskich np. na Ma-
zowszu. Pieniądze przekazywane dziś regionom, i przez nich w dużej 
części zarządzane, byłyby dawane rządom państw członkowskich. I te 
dzieliłyby je według własnego uznania. Dlaczego to niebezpieczne? 
Ponieważ, gdy władza centralna jest innych kolorów politycznych niż 
lokalna, to rozdzielanie unijnych funduszy może być elementem na-
gradzania swoich sojuszników partyjnych. Wyobraźmy sobie sytuację, 
że do władzy wraca PiS i nie przekazuje pieniędzy na województwa 
czy miasta rządzone przez PO. Dzisiaj to niestety „przegranymi” 
może być tzw. ściana wschodnia rządzona przez PiS. Lecz tu nie o 
to chodzi by nagradzać swoich ale by niwelować różnice w rozwoju 
regionów. Po to przecież jesteśmy w Unii!

Czyżby pan Tusk o tym zapomniał?

Zacznę od tego – co w mojej 
małej ojczyźnie mnie cieszy. Tak, 
tak, mimo wszystko, są takie rzeczy, 
które wywołują u mnie uśmiech na 
twarzy i sprawiają, że mam „w sercu 
ciągły maj”.

Jedną z takich rzeczy jest od-
nowiona „Stara elektrownia” przy 
ulicy Daszyńskiego w Wołominie, 
miejsce zlokalizowane w centrum 
miasta, które od dawna, w mojej 
ocenie, zasługiwało na drugie życie 
z przeznaczeniem pod funkcję kul-
turalno-społeczną. Moją oficjalnie 
potwierdzoną nominację na miejsce 
stworzone pod kulturę, otrzymało 
ponad 6 lat temu. 

Chcąc pokazać naszym samorzą-
dowcom jego potencjał, w czerwcu 
2018 roku, wraz z artystami biorącymi 
udział w moich rocznych, autorskich 
projektach artystycznych „Maluje-
my Wołomin” i „Namaluj z nami 
Wołomin” zorganizowałam wystawę 
obrazów i starych fotografii. Zapro-
siliśmy mieszkańców do wówczas 
jeszcze zdegradowanej, industrialnej 
przestrzeni, gdzie na świeżym powie-
trzu (do wnętrza nie było wówczas 
wstępu z uwagi na zły stan techniczny 
obiektu) odbył się nietypowy event. 
Wystawie towarzyszyła ankieta doty-
cząca rewitalizacji centrum Wołomina.

Dziś, po ponad 6 latach od tego 
wydarzenia, miasto ma piękny obiekt 
i powód do chwały. W tle jednak pozo-
stały nie do końca spełnione obietnice, 
które niektórzy uczestnicy przed laty 
usłyszeli i o których pamiętają do dziś. 
Ja na szczęście nic nie słyszałam, a 
może wolałam tych deklaracji nie brać 
na poważnie?

Ale tak jak w tytule – jest też „coś” 
co mnie złości i tych „cosiów” wywo-
łujących złość i niezadowolenie jest 
niestety więcej niż tych sprawiających 
radość.

Złoszczą mnie deklaracje bez 
pokrycia! Złości mnie brak szcze-
rości w debacie publicznej! Złości 
mnie skazywanie osób mających 
inne zdanie niż „jedynie słuszne” na 
społeczną banicję! Złości mnie brak 
poszanowania dla autorytetów!

I wreszcie to, co jest w naszej 
społecznej rzeczywistości rzeczą 

najbardziej wkurzającą – Totalne 
przyzwolenie na działania, które w 
głębi duszy jako społeczeństwo, ale 
także każdy z nas osobno, uważamy za 
rzecz niemoralną – PLOTY!!!

Tezy powtarzane wiele razy, któ-
rych nikt nie weryfikuje powodują, 
że coraz więcej wartościowych osób 
wycofuje się z aktywności  społecznej. 
Jedni całkowicie, inni przenosząc ją w 
inne miejsca powiatu a nawet kraju.

A jak jest z Wami? Co Was cieszy 
w Waszej małej ojczyźnie a co chcie-
libyście by zostało wyeliminowane?

Co mnie cieszy?  
Co mnie złości?
Teresa Urbanowska

Tezy powtarzane wiele razy,  
których nikt nie weryfikuje 
powodują, że coraz więcej 

wartościowych osób wycofuje się 
z aktywności  społecznej. Jedni 
całkowicie, inni przenosząc ją  

w inne miejsca powiatu  
a nawet kraju. A jak jest  

z Wami? Co Was cieszy w Wa-
szej małej ojczyźnie a co chcieliby-

ście by zostało wyeliminowane?

Transformacja energetyczna  
w Wołominie czy mydlenie oczu?

Dom Komunalny w Kobyłce. 
Lekcja dla Polityki Mieszkaniowej.

Inspirowany kampanią informacyjną od dawna zastanawiam się nad tym jak wygląda transformacja 
energetyczna Gminy Wołomin? Chociaż kibicuję projektom, które mogłyby przynieść korzyść nam miesz-
kańcom, to każdy, kolejny news w tej sprawie budzi u mnie coraz więcej wątpliwości. Niestety nie widzę 
tych korzyści w rozwiązaniach, proponowanych przez gminę i ZEC (spółkę gminną).

– Wystąpię do samorządów Metropolii Warszawskiej z prośbą o przekazanie informacji o zasobach komunal-
nych i kosztach ich utrzymania. Jeżeli model finansowania nowych mieszkań z Kobyłki jest powtarzalny w 
gminach metropolii to mamy jeden z puzzli do rozwiązania problemu mieszkaniowego w Polsce i rozpoczęcia 
sensownych zmian – zapowiada Edyta Zbieć, radna miejska w Kobyłce, burmistrz poprzedniej kadencji.

Dominik Kozaczka

Kolejny raz chciałbym poru-
szyć temat dotyczący transformacji 
energetycznej Gminy Wołomin. 
Przedstawię Państwu co zostało 
wykonane przez ostatnie 6 miesięcy. 
Przypomnę na wstępie, że flagowym 
elementem tego ambitnego projektu 
jest geotermia, a na ten cel wydano 
już około 18 milionów złotych z czego 
wykonano odwiert badawczy na tere-
nie OSiR Huragan Wołomin, którego 
parametry kształtują się następująco:

1) wydajność źródła wynosi 
199m3/h, 2) temperatura wody - 
36,7 stopni Celsjusza (mniej niż 
zakładano). Przy tych parametrach 
maksymalna moc termiczna otworu 
kształtuje się na poziomie 5,18 MW.

Pomimo upływu czasu ciągle nie 
wiadomo w jaki sposób zostanie ten 
projekt sfinansowany, jakie zostaną 
wybrane rozwiązania techniczne na 
zagospodarowanie wody geotermal-
nej (temp. 36,7°C) w Wołominie. Ze 
strzępków dostępnych informacji 
trudno też dowiedzieć się, do jakich 
celów to „nasze ciepło” będzie służy-
ło. Po długiej ciszy w temacie, Gmina 
Wołomin wydała kolejny komunikat 
w tej sprawie. Dowiedzieliśmy się o 
tym niedawno, bo we wrześniu br., 
kiedy Burmistrz Wołomina Elżbieta 
Radwan podpisała list intencyjny do-
tyczący współpracy pomiędzy gminą 
Wołomin a Państwowym Instytutem 
Geologicznym – Państwowym Insty-
tutem Badawczym, który jak poinfor-
mowała, posiada doświadczenie w 
badaniach geologicznych i ma pomóc 
w jak najlepszym zagospodarowaniu 
wód geotermalnych.

W zamieszczonej na oficjalnej 
stronie urzędu informacji czyta-
my: „Dzięki współpracy z Instytutem 
będziemy mogli również czerpać 
wiedzę o projektach badawczych i 
praktycznych oraz uczestniczyć w 

spotkaniach i seminariach na temat 
wykorzystania geotermii.” 

Po przeczytaniu tego zdania nasu-
wają się pytania: czy założenia analizy 
wykorzystania wód geotermalnych 
przygotowane przez Instytut Go-
spodarki Surowcami Mineralnymi i 
Energią Polskiej Akademii Nauk w 
Krakowie dla Gminy Wołomin, już 
przestały obowiązywać? 

Czy dopiero teraz, po wykonaniu 
odwiertu i wydatkowaniu tak dużych 
pieniędzy, jest właściwy czas, aby 
jeździć na spotkania i uczyć się o 
geotermii? 

Przecież ten projekt już trwa od 
kilku lat i wydano na niego kilka-
naście milionów. W tym momen-
cie należy wybrać któryś z trzech 
potencjalnych wariantów pokrycia 
potrzeb ciepła przez geotermię, tj:  
• Pływalnia OSiR • Osiedle So-
snówka (10% osiedla) • sieć cie-
płownicza w Wołominie. Ewentual-
nie porzucić projekt jeśli parametry 
źródła są za słabe. A tak to wygląda 
na generowanie kolejnych kosztów 
i robienie dobrej miny do złej gry.

Muszę się też odnieść do infor-
macji Zakładu Energetyki Cieplnej 
(ZEC) Wołomin dotyczącej trans-

formacji energetycznej Gminy 
Wołomin, która została podana w 
artykule pn. „90 milionów dla Wo-
łomina”, jak rozumiem w ramach 
prowadzonej przez ZEC kampanii 
informacyjnej „Wołomin z nową 
energią”. 

W artykule promocyjnym opi-
sano jak to do wołomińskiego ZEC 
popłyną miliony złotych do 2041 
roku, w związku z wygraną aukcją 
kogeneracyjną. Premia kogeneracyj-
na stanowi dopłatę do wytworzonej, 
wprowadzonej do sieci i sprzedanej 
energii elektrycznej z wysoko-

sprawnej kogeneracji przez danego 
wytwórcę. 

W tym przypadku, jak podano 
we wspomnianym artykule, ma 
to być 288 zł dopłaty za 1 MWh 
wytworzonej energii elektrycznej. 
Niestety artykuł jest napisany w 
duchu wielkich możliwych szans i 
korzyści, natomiast zupełnie brakuje 
w nim informacji dotyczących poten-
cjalnych a możliwych ryzyk i kosztów. 

Wspominam o tym, ponieważ 
treść została podana w ramach płat-
nej kampanii informacyjnej, więc 
jako mieszkaniec Gminy Wołomin, 
który korzysta i płaci za ciepło z 

ZEC,  chciałbym otrzymać rzetelną 
informację, a nie chaotyczny zlepek 
wiadomości z nutką propagandy 
sukcesu, że do Wołomina popłyną 
miliony złotych. 

W informacji zabrakło wielu 
ważnych kwestii, tj:. 

1. Jednostka kogeneracja przy 
OSiR Huragan, to dopiero melodia 
przyszłości. Warto poinformować 
mieszkańców, jak ten proces in-
westycyjny będzie wyglądał. Kiedy 
planowane jest uruchomienie jed-
nostki? 

2. Czy ZEC posiada na to środki, 
czy dopiero będzie szukał możliwo-
ści sfinansowania projektu? 

3. Zgodnie z wcześniejszymi 
komunikatami, ZEC Wołomin pla-
nował budowę czterech jednostek 
kogeneracyjnych w różnych miej-
scach gminy. Czy dofinansowanie 
URE obejmie docelowo również 
inne lokalizacje? Czy tylko tą przy 
OSiR Huragan? 

4. I co najważniejsze - jak ten 
projekt przełoży się na koszty ciepła 
dla mieszkańców Gminy Wołomin? 
Czy zyskiem dla mieszkańców będą 
niższe rachunki? Czy tylko mniejsza 
emisja zanieczyszczeń? W mojej 
ocenie rzetelna informacja powinna 
polegać na opowiedzeniu o plusach 
i minusach projektu oraz na możli-
wych szansach i zagrożeniach.  A nie 
jedynie chwalenie się 90 milionami 
złotych, które na tym etapie obar-
czone są wielką niepewnością ich 
materializacji. Mówiąc kolokwialnie 
– jest to takie dzielenie skóry na 
niedźwiedziu.

Mimo wszystko, ja temu pro-
jektowi kibicuję i mam nadzieję, że 
nie podzieli losów geotermii, gdzie 
miał być skok technologiczny, a jest 
paniczne poszukiwanie pomysłu co z 
tym zrobić i jak przetrwać z możliwie 
najmniejszymi stratami wizerunko-
wymi i politycznymi.

EDYTA ZBieć

Większość z Was pewnie zna 
film o szybkim, kilkudniowym 
montażu domu komunalnego w 
Kobyłce z gotowych modułów. 
To wideo trafiło do wszystkich 
mediów – zarówno tych lokalnych, 
jak i ogólnokrajowych, a temat 
prędkości budowy stał się głównym 
punktem rozmów. Jednak nie o 
tempo realizacji w tej inwestycji 
chodziło. Prawdziwym celem było 
pokazanie mechanizmu możliwe-
go finansowania oraz podkreślenie 
roli samorządów w kształtowaniu 
polityki mieszkaniowej Polski.

Ten dom komunalny był częścią 
większego planu, którego nie uda 
mi się zrealizować w Kobyłce, ale 
może na szerszą skalę da się o nim 
opowiedzieć i podjąć działania w 
całej Polsce. Kluczową ideą było 
pokazanie, że samorządy mają 
środki i potencjał, by samodzielnie 
budować mieszkania. To nie tylko 
możliwe – to konieczne.

Problemy Polskiego  
Rynku Nieruchomości

W Polsce deweloperzy, w tym 
tzw. "patodeweloperka", działają 
bez większych ograniczeń. W 
miastach-sypialniach, takich jak 
Kobyłka, proces ten jest szcze-
gólnie widoczny. Ceny mieszkań 
rosną w zatrważającym tempie, 
a dla młodych ludzi stają się 
praktycznie nieosiągalne. Choć 
programy socjalne, takie jak 500+ 
czy 800+, pomogły w walce z 
ubóstwem, nie rozwiązały pro-
blemu spadającej dzietności ani 

nie zahamowały demograficznego 
kryzysu.

Pieniądze w kieszeni są ważne, 
ale dach nad głową jest jeszcze 
ważniejszy. Problemem są miesz-
kania, bo coraz mniej osób stać 
na ich zakup. Nawet jeśli ktoś 
teoretycznie mógłby pozwolić 
sobie na zakup, to żaden młody 
człowiek nie chce spędzić życia 
na spłacaniu kredytu, który będzie 
mu towarzyszył aż do emerytury. 
Czasy, w których kilka lat ciężkiej 
pracy mogło zagwarantować wła-
sne mieszkanie, minęły.

Dziś przeciętny Polak musi 
pracować kilkadziesiąt lat, aby spła-
cić nieruchomość, a do tego duża 
część pieniędzy z miesięcznych rat 
idzie na opłaty dla banków i dewe-
loperów. To system, który zmusza 
młodych ludzi do nieustannej 
gonitwy za pieniądzem, często 
kosztem założenia rodziny.

Nasze pokolenie, dzisiejszych 
50- i 60-latków, w większości już 

zdobyło dach nad głową, choć 
nie było to łatwe. Dzisiejsi 20- i 
30-latkowie jednak mają zupełnie 
inną perspektywę. Własne miesz-
kanie staje się dla nich luksusem 
dostępnym dla nielicznych, a 
koszty wynajmu sprawiają, że 
odkładanie na wkład własny jest 
niemal niemożliwe.

Zapewnienie naszym dzieciom 
i wnukom „czterech kątów” to 
wyzwanie, przed którym wszyscy 
stoimy. Aby nasze społeczeństwo 
mogło przetrwać, potrzebujemy 
dzieci, a ich rodzice potrzebują 

bezpieczeństwa, jakie daje własne 
mieszkanie – czy to na własność, 
czy w formie taniego najmu.

Jak to Zrobić?

Aby Polska mogła się rozwijać, 
musimy sprawić, że mieszkania 
znowu będą dostępne cenowo 
dla większej liczby osób. Grę o 
większą dostępność mieszkań w 

Kobyłce rozpoczęłam od budowy 
domu komunalnego. Wprowa-
dzając na rynek kilkadziesiąt 
mieszkań o wysokim standardzie, 
ale tanich w wynajmie, chciałam 
obniżyć popyt na wynajem komer-
cyjny, a tym samym doprowadzić 
do spadku cen najmu. Takie 
działania zaszkodzą jedynie tym, 
którzy traktują mieszkania jak 
inwestycję, a nie jako przestrzeń 
do życia.

Deweloperzy windują ceny 
bez żadnych przeszkód, sterują 
rynkiem kredytowym, co wpływa 
również na ceny wynajmu. W efek-
cie powstaje nieustanna pogoń za 
pieniędzmi, kosztem rodziny i ja-
kości życia. Czy to właśnie chcemy 
zostawić naszym dzieciom?

Ten dom komunalny w Ko-
byłce miał być przykładem, że 
można przeciąć ten zaklęty krąg. 
W porozumieniu z samorządami, 
na działkach gminnych, można 
realizować mieszkalnictwo spo-
łeczne, które nie tylko odpowie na 
potrzeby mieszkańców, ale także 
wpłynie na całą politykę mieszka-
niową w kraju.

Wystąpię do samorządów Me-
tropolii Warszawskiej z prośbą o 
przekazanie informacji o zasobach 
komunalnych i kosztach ich utrzy-
mania. Jeżeli model finansowania 
nowych mieszkań z Kobyłki jest 
powtarzalny w gminach metro-
polii to mamy jeden z puzzli do 
rozwiązania problemu mieszka-
niowego w Polsce i rozpoczęcia 
sensownych zmian.

Jak to zrobić? O tym – w kolej-
nych artykułach i wpisach na moim 
FB profilu.

– W artykule promocyjnym opi-
sano jak to do wołomińskiego 
ZEC popłyną miliony złotych  
do 2041 roku, w związku  
z wygraną aukcją kogenera-
cyjną. Premia kogeneracyjna 
stanowi dopłatę do wytworzo-
nej, wprowadzonej do sieci  
i sprzedanej energii elek-
trycznej z wysokosprawnej 
kogeneracji przez danego 
wytwórcę – analizuje sytuację 
energetyczną w Wołominie 
Dominik Kozaczka. 

– (...) dom komunalny był czę-
ścią większego planu, którego 
nie uda mi się zrealizować w 
Kobyłce, ale może na szerszą 
skalę da się o nim opowiedzieć  
i podjąć działania w całej 
Polsce? Kluczową ideą było 
pokazanie, że samorządy mają 
środki i potencjał, by samodziel-
nie budować mieszkania. To nie 
tylko możliwe – to konieczne 
– przekonuje Edyta Zbieć, 
burmistrz Kobyłki poprzedniej ka-
dencji, obecnie radna w miejska
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24 września w siedzibie Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej 
Burmistrz Małgorzata Zyśk podpisała umowę na kolejną dotację, która pomoże w realizacji pla-
nów dotyczących wymiany oświetlenia w ząbkowskich szkołach na energooszczędne. Kwota 
dotacji wynosi 57737,12 PLN tj. do 80% kosztu kwalifikowanego netto zadania. W ramach pro-
gramu zakupiono 1328 szt. źródeł światła na sumę 72.171,40 PLN netto, tj. 88.770,82 PLN brutto. 

Kolejne fundusze zewnętrzne  
płyną do Ząbek - krok w stronę 
zrównoważonego rozwoju

Inicjatywa burmistrz Mał-
gorzaty Zyśk wpisuje się w dłu-
gofalową strategię miasta, która 
stawia na rozwój zrównoważonej 
infrastruktury i poprawę jakości 
życia mieszkańców. Podpisana 
umowa przewiduje modernizację 
systemów oświetleniowych we 
wszystkich szkołach, dla których 
organem prowadzącym jest Mia-
sto Ząbki. Przejście na energoosz-
czędne rozwiązania ma przynieść 
oszczędności w zużyciu energii, co 
przełoży się na zmniejszenie emi-
sji CO2 i mniejsze zużycie energii. 
Oprócz korzyści finansowych, 

projekt ma również istotny wy-
miar edukacyjny. Promowanie 
energooszczędnych rozwiązań i 
technologii w szkołach może stać 
się inspiracją do podejmowania 
podobnych działań we własnych 
domach i firmach. 

Wprowadzenie energoosz-
czędnego oświetlenia w ząbkow-
skich szkołach to kolejny krok 
w stronę nowoczesności, który 
pokazuje, że miasto pod przewod-
nictwem burmistrz Małgorzaty 
Zyśk zmierza w kierunku bardziej 
zrównoważonej i innowacyjnej 
przyszłości. Burmistrz Miasta Ząbki podpisała umowę na kolejną dotację

Dokumentacja wycieku wykonana przez mieszkańców Zagościńca

Kolejny wyciek  
do rzeki Czarnej,  
czy mieszkańcy  
naprawdę mają czuć się 
bezpieczni?

 Poczta Życia
W dniu 3.10.24 r około godz.17 tuż po ulewnym deszczu, 
doszło do kolejnego wycieku nieznanej szarej substancji 
do rzeki Czarna z przyległego terenu Łukasiewicza 11, na 
którym znajduje się duże składowisko chemikaliów, oraz 
wytwórnia mas bitumicznych. 

Jestem mieszkanką Zagościńca, 
jedną z osób, które regularnie moni-
torują wspomniany teren ze względu 
na zagrożenie jakie czyha niemal tuż 
za płotem, w bardzo bliskiej odległo-
ści od Naszych domostw. 

Tego właśnie dnia, również wy-
brałam się na przechadzkę, aby 
sprawdzić sytuację. Niestety, za-
stałam widok, który bardzo mnie 
zaniepokoił: kolor wody w rejonie 
odpływu, teoretycznie zabezpieczo-
nego po ostatnim wycieku z dnia 
19.08.24r, był co najmniej odmienny 
od naturalnego. W związku z tym 
zostały powiadomione odpowiednie 
służby, mieszkańcy oraz Stowarzy-
szenie Zrównoważone Jutro, którego 
jestem członkiem. 

Oczywiście została przez nas zro-
biona dokumentacja w postaci zdjęć 
i filmików, a jeden z mieszkańców 
prowadził live na lokalnej grupie FB 
- Zagościniec. 

W oczekiwaniu na pomoc, w 
miejscu wycieku, przez mieszkań-
ców, którzy również zgłaszali do wielu 
urzędów z problem z wodą gruntową 
w studni na terenie ich prywatnej 
posesji, znajdującej się w niedalekiej 
odległości od terenu Łukasiewicza 
11, po raz kolejny została pobrana 
próbka wody.

Chcę podkreślić, że reakcja służb, 
zasługuje na pochwałę, wszyscy 
podeszli do sprawy poważnie. Przyje-
chała jednostka chemiczna zadyspo-
nowana z Warszawy, która na miejscu 
podjęła odpowiednie kroki. 

Ze strony mieszkańców byliśmy 
na miejscu w kilka osób do samego 
końca, czekaliśmy na informację czy 
rzeka Czarna została zanieczysz-
czona substancjami zagrażającymi 
zdrowiu i życiu człowieka. 

Po godzinie 20tej Panowie ze 
Straży Pożarnej poinformowali nas, 
iż zbadane próbki wprawdzie nie 
wykazały zagrożenia, ale potwierdzili 
również, że obawy mieszkańców oraz 
ich działania były jak najbardziej 
właściwe, gdyż wszyscy są świadomi 
niebezpieczeństwa jakie to miejsce 
stwarza. 

To niebezpieczeństwo sprawia 
iż jesteśmy coraz bardziej czujni i 
zdeterminowani do działania, nie 
zostawimy spraw własnemu biegowi, 
chcemy mieć wpływ na to, w jakim 
środowisku żyjemy.

Imię i nazwisko  
oraz adres autorki listu zostało 

podane do wiadomości redakcji 

Mieszkanka Zagościńca 
zauważyła, że woda  
w rejonie odpływu,  

gdzie kilka miesięcy 
wcześniej doszło do wy-

cieku, ponownie przybrała 
nienaturalny kolor. Mimo 

szybkiej reakcji służb, 
mieszkańcy nadal czują,  

że zagrożenie jest blisko.

 BURMISTRZ  
MIASTA I GMINY JADÓW

informuje, że na tablicy ogłoszeń Urzędu Miasta  
i Gminy Jadów i na stronach internetowych  
www.bip.jadow.az.pl, www.gmina.jadow.az.pl zostało 
podane do publicznej wiadomości:
zarządzenie Nr 92/2024 Burmistrza Miasta  
i Gminy Jadów z dnia 08 października 2024 r. 
w sprawie podania do publicznej wiadomości 
wykazu nieruchomości przeznaczonych do 
oddania w dzierżawę.

Burmistrz Miasta i Gminy Jadów
Rafał Rozpara

- Ząbki w ostatnich latach bardzo 
dynamicznie się rozwijają. Jakie 
są kluczowe elementy tej strategii 
rozwoju?
-  Ząbki to miasto z dużym potencja-
łem i naszym celem jest jego maksy-
malne wykorzystanie. Priorytetem jest 
dla mnie rozwój infrastruktury, ekolo-
gia oraz wsparcie dla mieszkańców i 
lokalnych przedsiębiorców. Dążymy 
do zrównoważonego rozwoju, który 
obejmuje zarówno poprawę jakości 
życia, jak i budowanie nowoczesnych, 
przyjaznych przestrzeni. W ostatnich 
latach skupiliśmy się na rozbudowie 
infrastruktury drogowej oraz wdraża-
niu nowoczesnych rozwiązań techno-
logicznych, które mają na celu nie tylko 
poprawę komfortu mieszkańców, ale 
także ochronę środowiska. Jednym z 
przykładów takich działań jest moder-
nizacja oświetlenia w szkołach​.
- Wspomniała Pani o modernizacji 
oświetlenia – co to oznacza w 
praktyce?
-  Modernizacja oświetlenia w szko-
łach to kluczowy element naszej 
strategii ekologicznej. W ramach tej 
inicjatywy wymieniamy tradycyjne 
źródła światła na energooszczędne 
rozwiązania LED. Dzięki temu nie 
tylko oszczędzamy energię, ale rów-
nież zmniejszamy emisję dwutlenku 
węgla. To projekt, który ma zarówno 
wymiar ekonomiczny, jak i edukacyjny. 
Chcemy, aby młodzi ludzie, ucząc się 
w nowoczesnych warunkach, zrozu-
mieli znaczenie ekologii i oszczędzania 
energii, co może stać się inspiracją do 
wprowadzania podobnych rozwiązań 
w ich domach​
-  Mówi Pani o ekologii, ale Ząbki 
także mocno inwestują w cyfryza-
cję. Jakie są najnowsze inicjatywy 
w tym obszarze?
- Cyfryzacja jest nieodłącznym ele-
mentem rozwoju nowoczesnych 
miast. Chcemy, aby mieszkańcy Ząbek 
mieli łatwy i szybki dostęp do usług 
publicznych, dlatego wprowadziliśmy 
system płatności online w Urzędzie 
Miasta. W wybranych referatach 
pojawiły się tabliczki z kodami QR, 
które umożliwiają szybkie 
przeniesienie się do syste-
mu płatności bez potrzeby 
stania w kolejkach. To roz-
wiązanie cieszy się dużą 
popularnością, ponieważ 
pozwala mieszkańcom za-
łatwiać sprawy urzędowe 
w dowolnym miejscu i 
czasie, co jest szczegól-
nie ważne w obecnych 
czasach, gdy tak wiele 
osób pracuje zdalnie​.
-  Miasto stawia 
na nowoczesność, 
a le także na 
wsparcie rodzin, 
prawda?
-  Dokładnie tak. Jednym z najważniej-
szych programów, który wdrożyliśmy, 
jest Ząbkowski Bon Żłobkowy. To 
wsparcie finansowe dla rodzin, które 
umożliwia zwrot części kosztów 
związanych z opieką nad dziećmi w 
niepublicznych żłobkach, klubach 
dziecięcych i u dziennych opiekunów 
wpisanych odpowiednio do rejestru 

żłobków i klubów dziecięcych lub do 
wykazu dziennych opiekunów pro-
wadzonych przez Burmistrza Miasta 
Ząbki.. Chcemy, aby rodzice mieli 
większą swobodę w łączeniu pracy 
zawodowej z opieką nad dzieckiem. 
Do tej pory wypłaciliśmy już ponad 
356 tysięcy złotych, co realnie wpływa 
na poprawę sytuacji materialnej wie-
lu rodzin. Ząbki to miasto przyjazne 
rodzinom i będziemy kontynuować 
działania wspierające rodziców​.
- W Ząbkach mieszka dużo mło-
dych rodzin. To zapewne duże 

wyzwanie dla władz samorządo-
wych?
- Cały czas budujemy i rozbudowu-
jemy bazę oświatową, szkoły, przed-
szkola, hale sportowe i strefy relaksu 
dla rodzin. Obecnie budujemy przed-
szkole dla 300 przedszkolaków z du-
żym dofinansowaniem zewnętrznym 
18 milionów złotych, wkład własny 
to 3 miliony złotych. Od początku 

przyszłego roku rozpoczniemy reali-
zację żłobka samorządowego dla 120 
dzieci, na który również pozyskaliśmy 
dotację w wysokości 12 milionów 
złotych. Nieustannie budujemy nowe 
place zabaw, parki, skwery zieleni i 
strefy relaksu i odpoczynku.
-  A co z przedsiębiorcami? Jakie 
działania podejmowane są w 
mieście, aby wspierać lokalny 
biznes?
-  Ząbki są domem dla wielu małych i 
średnich przedsiębiorstw, dlatego ich 
wsparcie jest dla nas bardzo ważne. 

Zorganizowaliśmy cykl szkoleń, które 
pomagają lokalnym przedsiębiorcom 
rozwijać swoje kompetencje i lepiej 
radzić sobie w konkurencyjnym 
środowisku. W ramach tych spotkań 
przedsiębiorcy mają okazję nie tylko 
zdobywać wiedzę z zakresu nowocze-
snych technologii marketingowych, 
ale również nawiązywać cenne kon-
takty biznesowe. Naszym celem jest 
stworzenie silnej, wzajemnie wspie-
rającej się społeczności lokalnych 
przedsiębiorców, którzy będą mieli 

dostęp do najnowszych narzędzi 
i wiedzy, niezbędnych do pro-
wadzenia nowoczesnych firm​

-  Jakie wyzwania napotyka Miasto 
Ząbki w realizacji tych ważnych 
dla mieszakńców projektów?
-  Jak w każdym dynamicznie roz-
wijającym się mieście, największym 
wyzwaniem są finanse i logistyka. 
Utrzymanie płynności finansowej, 
przy jednoczesnym zapewnieniu 
wysokiej jakości realizowanych inwe-
stycji, wymaga dobrego planowania 

i współpracy z różnymi instytucjami. 
Dlatego staramy się pozyskiwać fun-
dusze zewnętrzne. Ostatnio podpi-
saliśmy umowę na dofinansowanie 
modernizacji oświetlenia w szkołach, 
co pozwala nam realizować istotne 
inwestycje bez obciążania budżetu 
miasta​. Cały czas trwa projekt „21 
dróg”, który jest realizowany dzięki 
pozyskanemu przez nas znaczące-
mu dofinansowaniu w wysokości 20 
milionów złotych. Wkład gminy w to 
przedsięwzięcie wynosi1 milion zło-
tych. W ostatnim czasie w ramach tego 

projektu zrealizowaliśmy przebudowę 
kilkunastu dróg gminnych.
-  To pokazuje, jak wiele można 
zdziałać dzięki współpracy i mą-
dremu zarządzaniu środkami. Na 
koniec, jakie są Pani marzenia 
dotyczące przyszłości Ząbek?
-  Moim marzeniem jest, aby Ząbki 
stały się wzorem nowoczesnego, 
przyjaznego miasta, które dba o swoich 
mieszkańców, wspiera przedsię-
biorczość i stawia na zrównoważony 
rozwój. Chcemy, aby nasze miasto było 
miejscem, gdzie każdy, niezależnie 
od wieku, znajdzie coś dla siebie – od 
bezpiecznych przestrzeni dla dzieci po 

nowoczesne rozwiązania dla biznesu i 
ekologii. 
Przyszłość Ząbek widzę w zieleni, 
nowoczesnej infrastrukturze i spo-
łeczności, która czerpie z życia w pełni, 
mając jednocześnie świadomość 
odpowiedzialności za środowisko i 
siebie nawzajem.
- Dziękuję za rozmowę i życzę 
kolejnych sukcesów.

Ząbki to miasto, które nie zwalnia tempa. Rozbudowa infrastruktury, wsparcie 
dla lokalnych przedsiębiorców, nowoczesne technologie i realna pomoc dla 
rodzin – to tylko część działań, jakie podejmuje Burmistrz Małgorzata Zyśk. W 
rozmowie z naszą redakcją opowiada o swoich ambitnych planach, inwesty-
cjach mających na celu zrównoważony rozwój oraz o tym, jak Ząbki zmieniają 
się w miejsce, które inspiruje mieszkańców do działania i dbałości o przyszłość. 

 - Cały czas budujemy i rozbudowujemy bazę oświatową, 
szkoły, przedszkola, hale sportowe i strefy relaksu dla rodzin. 

Obecnie budujemy przedszkole dla 300 przedszkolaków 
z dużym dofinansowaniem zewnętrznym 18 milionów 

złotych, wkład własny to 3 miliony złotych. Od początku 
przyszłego roku rozpoczniemy realizację żłobka samo-

rządowego dla 120 dzieci, na który również pozy-
skaliśmy dotację w wysokości 12 milionów złotych. 

Nieustannie powstają nowe place zabaw, parki, 
skwery zieleni i strefy relaksu i odpoczynku - mówi  

Małgorzata Zyśk, Burmistrz Miasta Ząbki.

O przyszłości miasta, 
wsparciu  
dla mieszkańców  
i nowoczesnych  
inicjatywach

www.zyciepw.pl obserwuj nas na 
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Strefa relaksu zlokalizo-
wana w ustronnym miejscu, 
została zaprojektowana z 
myślą o tym, aby zarówno 
uczniowie, jak i nauczy-
ciele mogli znaleźć chwilę 
wytchnienia w trakcie in-

tensyw-
nego dnia 
n a u k i  i 
pracy. W 
przestrzeni 
tej znajdują 
się wygodne 
pufy i materace, 
a także leśna fototapeta 
i sztuczna trawa na pod-
łodze,.

Strefa relaksu to odpo-
wiedź na potrzeby współ-
czesnych uczniów, którzy 
w pełnym stresu i wyzwań 
świecie, potrzebują miejsc 
do wyciszenia i regenera-
cji. To również przestrzeń 

sprzyjająca integracji i efek-
tywnemu wykorzystaniu 
czasu spędzanego w szkole.

Nie zapomniano także 
o nauczycielach. Dla nich 
strefa relaksu stanowi miej-
sce, gdzie mogą odetchnąć 
w ciszy, zrelaksować się i 
zregenerować siły przed 
kolejnymi lekcjami. 

Inicjatywa stworze-
nia strefy relaksu jest 

wynikiem współpracy 

d y r e k c j i 
szkoły oraz 
szkolnych 
psycholo-
gów. To do-

wód, że SP1 
w Ząbkach nie 

boi się wdrażać 
nowoczesnych roz-

wiązań i stawia na do-
brostan swoich uczniów 
i pracowników. Kolejnym 
ważnym wydarzeniem była 
zmiana dzwonków. 3 wrze-
śnia 2024 roku zamiast tra-
dycyjnego dzwonka, od 8:00 
uczniowie mogli usłyszeć 
łagodną melodię oznacza-
jącą początek lekcji.

Inicjatywa 
stworzenia strefy 
relaksu w Szkole 

Podstawowej  
nr 1 w Ząbkach 

jest wynikiem 
współpracy dyrekcji 

szkoły oraz  
szkolnych  
psycholo-

Szkoła Podstawowa nr 1 w Ząbkach właśnie zapisuje się 
na kartach historii jako pierwsza placówka oświatowa  
w mieście, która wprowadziła innowacyjną strefę relak-
su dla uczniów i nauczycieli. Jest to nie tylko wyjątkowe 
osiągnięcie, ale także dowód na to, że szkoła stawia na 
nowoczesne podejście do edukacji i dbałość o dobrostan 
społeczności szkolnej. 

Nowa strefa  
relaksu w SP nr 1  
w Ząbkach

now
atorski projekt

Rzeka Rządza  
– naturalne  
zagrożenie?

Rzeka Rządza przepływająca 
przez powiat wołomiński stanowi 
piękny element lokalnego krajo-
brazu, ale może być też przyczy-
ną wielu problemów, zwłaszcza 
podczas występowania gwałtow-
nych zjawisk atmosferycznych 
i podniesienia poziomu wód. 
Jak wskazuje starosta Arkadiusz 
Werelich, tereny zlewni rzeki są 
szczególnie narażone na podto-
pienia, które powstają w wyniku 
intensywnych opadów deszczu 
i innych anomalii pogodowych.

Celem działań samorządow-
ców jest zapobieganie niebez-
piecznym sytuacjom poprzez 
wprowadzenie cyklicznych prze-
glądów stanu rzeki oraz jej kon-
serwację. „Zapobieganie jest 
zawsze lepsze od reagowania” 
– podkreśla Werelich. Regularne 
prace pozwolą zminimalizować 
ryzyko nagłych powodzi i ich 
niszczycielskich skutków, co jest 
niezbędne w świetle postępującej 
urbanizacji i rozwoju terenów 
przyległych do Rządzy.

Konserwacja  
rzeki Rządzy  

– priorytetowe działania

Starosta w swoim wniosku 
zaznacza, że konieczne jest 
wprowadzenie wieloletnich roz-
wiązań, które obejmą nie tylko 
okresowe przeglądy stanu rzeki, 
ale również długoterminowe pla-
ny konserwacji. Monitorowanie 
poziomu wód i bieżąca kontrola 
stanu technicznego koryta rzeki 
są podstawą, aby skutecznie 
zabezpieczyć mieszkańców i ich 

mienie przed skutkami powodzi.
W swojej ocenie starosta Ar-

kadiusz Werelich zwraca uwagę 
na potrzebę bardziej intensywnej 
współpracy pomiędzy samorzą-

dem a Państwowym Gospodar-
stwem Wodnym Wody Polskie, 
które zarządza rzeką. Wdrożenie 
planów modernizacyjnych po-
winno zminimalizować zagro-

żenia wynikające z podtopień, 
które w ostatnich latach coraz 
częściej dotykają mieszkańców 
gmin Radzymin, Klembów i 
okolicznych terenów.

Innym ważnym aspektem, 
który podkreśla Arkadiusz Were-
lich, jest konieczność uwzględ-
niania ochrony przeciwpowo-
dziowej w miejscowych planach 

zagospodarowania przestrzennego. 
– Tereny narażone na podtopienia 
muszą być szczególnie brane pod 
uwagę przy planowaniu inwestycji. 
– apeluje starosta.

Tego typu działania pozwolą na 
bardziej zrównoważony rozwój i 
uniknięcie potencjalnych zagrożeń.

Starosta wołomiński Arkadiusz 
Werelich w swoim piśmie skiero-
wanym do Dyrektora Regionalnego 
Zarządu Gospodarki Wodnej w 
Warszawie zaznacza, że analiza 
projektów planów zagospodaro-
wania przestrzennego powinna być 
konsultowana z Wodami Polskimi 
w celu wyeliminowania ewentu-
alnych nieścisłości i ryzyk związa-
nych z inwestycjami na terenach 
zagrożonych powodzią.

Długofalowe  
spojrzenie  

na bezpieczeństwo  
wodne

Współpraca między samorząda-
mi a instytucjami takimi jak Wody 
Polskie to kluczowy element sku-
tecznej polityki zarządzania woda-
mi. Inwestycje w ochronę przeciw-
powodziową nie tylko poprawiają 
bezpieczeństwo mieszkańców, ale 
także sprzyjają rozwojowi terenów 
poprzez zapewnienie stabilnych 
warunków dla nowych inwestycji.

Przyszłość terenów położonych 
w zlewni rzeki Rządzy zależy od 
systematycznego podejścia do 
kwestii bezpieczeństwa przeciw-
powodziowego. Dzięki inicjatywom 
starosty Arkadiusza Werelicha 
oraz współpracy z Państwowym 
Gospodarstwem Wodnym Wody 
Polskie, mieszkańcy mogą liczyć 
na konkretne działania mające na 
celu ochronę ich domów i terenów 
przed niszczycielską siłą wody.

Rzeka Rządza 
- odpowiedzialność  
i działanie na czas

Zarządzanie infrastrukturą wodną to jedno z kluczowych zadań, które wpływa na bezpieczeństwo miesz-
kańców terenów zagrożonych podtopieniami i powodziami. Tereny położone w zlewni rzeki Rządzy, 
obejmujące miejscowości Stary Kraszew, Stary Dybów, Zawady i Zwierzyniec, należą do obszarów szcze-
gólnie narażonych na takie zjawiska. Starosta wołomiński Arkadiusz Werelich, w odpowiedzi na liczne 
prośby mieszkańców, wystąpił z inicjatywą do Regionalnego Zarządu Gospodarki Wodnej w Warszawie 
o podjęcie działań w zakresie regularnych przeglądów i konserwacji rzeki Rządzy.

W kategorii projektów inwesty-
cyjnych największe poparcie uzyskał 
projekt „Mikrolas Akiry Miyawakie-
go – zielone płuca w środku Marek. 
Zacisze do relaksu i piknikowania”, 
zgłoszony przez Ewę Guzewicz i 
Dagmarę Szafrańską. Zdobył on 
ponad tysiąc głosów i zyskał miano 
lidera tegorocznej edycji Budżetu 
Obywatelskiego. Mikrolas ma po-
wstać na rogu ulic Wilczej i Żbika i 
będzie stanowić nową, zieloną oazę 
w miejskim krajobrazie.

- W związku z coraz większą za-
budową naszego miasta potrzebuje-
my miejsc wyciszenia i odpoczynku, 
które pochłoną znaczne ilości CO2 
pomagając w walce ze zmianami 
klimatycznymi. Chcemy stworzyć 
miejską oazę spokoju i cienia. Las 
Miyawakiego rośnie 2x szybciej 
niż las tradycyjny. Zapewnia 18x 
większą bioróżnorodność - będzie 
domem dla małych zwierząt, pta-
ków i owadów – tłumaczyły autorki 
projektu, zachęcając mieszkańców 
do głosowania.

Edukacja i wsparcie  
dla rodziców – projekt miękki, 
który zyskał najwięcej głosów

W kategorii projektów miękkich 
zwyciężyła inicjatywa „Wspieranie 
rozwoju dziecka w spektrum auty-
zmu i ADHD – spotkania psycho-
edukacyjne dla rodziców, opieku-
nów, nauczycieli”, zgłoszona przez 
Justynę Hudzicką. Pomysł wsparło 
prawie 500 mieszkańców Marek, 
co podkreśla rosnącą świadomość i 
potrzebę wsparcia dla rodzin i pla-

cówek edukacyjnych borykających 
się z wyzwaniami związanymi z roz-
wojem dzieci ze spektrum autyzmu 
i ADHD.

- W ostatnim czasie wciąż rośnie 
liczba diagnoz spektrum autyzmu, 
a także innych zaburzeń rozwoju 
wśród dzieci. Powoduje to wzrost 
liczby orzeczeń o kształceniu spe-

cjalnym w placówkach oświatowych. 
Zrozumienie tych wyzwań jest klu-
czowe dla rodziców, nauczycieli i 
specjalistów. Wiedza i wsparcie jest 
niezbędne w rozwiązywaniu wielu 
problemów –  wyjaśniała pani Justyna, 
podkreślając, jak ważne jest eduko-
wanie społeczeństwa w tym zakresie.

Zaangażowanie mieszkań-
ców – klucz do sukcesu

Budżet Obywatelski w Markach 
cieszy się coraz większym zaintereso-
waniem, co pokazuje rosnąca liczbę 
głosujących. Mieszkańcy chętnie 
włączają się w proces współtworzenia 
miasta, co przekłada się na realne 

zmiany w przestrzeni publicznej oraz 
na jakość życia lokalnej społeczności.

Wyniki tegorocznego głosowania 
pokazują, że mieszkańcy Marek 
stawiają zarówno na ekologię, jak i 
na wsparcie społeczne. Zwycięskie 
projekty – zielony Mikrolas oraz spo-
tkania psychoedukacyjne – zostaną 

wpisane do budżetu miasta na nad-
chodzący rok, a ich realizacja przynie-
sie korzyści całej społeczności.

Przyszłość Marek  
w rękach mieszkańców

Dzięki aktywności mieszkań-
ców, Budżet Obywatelski Marek 

staje się skutecznym narzędziem 
umożliwiającym wprowadzanie 
pozytywnych zmian w mieście. 
Zarówno inwestycje w zieleń, jak i 
działania edukacyjne, to przykład 
na to, jak różnorodne potrzeby mogą 
być zaspokajane dzięki wspólnej 
inicjatywie. 

Marecki Budżet Obywatelski
– wybrano projekty do realizacji

21 września o północy zakończyło się głosowanie na projekty w zgłoszone do Mareckiego Budże-
tu Obywatelskiego. Mieszkańcy miasta mieli możliwość wyboru spośród 6 projektów twardych 
(inwestycyjnych) oraz 11 projektów miękkich (szkoleń, warsztatów i inicjatyw społecznych). W 
głosowaniu udział wzięło prawie 2,4 tys. osób.

Budżet Obywatelski  
w Markach cieszy się coraz 
większym zainteresowa-
niem, a mieszkańcy chęt-
nie włączają się w proces 
współtworzenia miasta.
Wyniki tegorocznego 
głosowania pokazują, 
że mieszkańcy Marek 
stawiają zarówno na 
ekologię, jak i na wsparcie 
społeczne. Zwycięskie 
projekty – zielony Mikrolas 
oraz spotkania psychoedu-
kacyjne – zostaną wpisane 
do budżetu miasta na 
nadchodzący rok, a ich re-
alizacja przyniesie korzyści 
całej społeczności.

Tereny zlewni rzeki  Rządza są szczególnie narażone na podtopienia.
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Ząbkowski Bon Żłobko-
wy to wsparcie dla rodziny 
polegające na zwrocie części 
wydatków poniesionych w 
związku z pobytem dziecka 
wieku od 1 roku i nie dłu-
żej niż do zakończenia roku 
szkolnego, w którym dziecko 
ukończy 3 rok życia, w niepu-
blicznych żłobkach, klubach 
dziecięcych i u dzien-

nych opiekunów wpisanych 
odpowiednio do rejestru 
żłobków i klubów dziecięcych 
lub do wykazu dziennych 
opiekunów prowadzonych 
przez Burmistrza Miasta 
Ząbki. Zwrot wynosi 200 zł 
za każdy pełny miesiąc kalen-
darzowy pobytu w placówce.

Miasto Ząbki aktywnie 
wspiera mieszkańców po-
przez realizację programu 
Ząbkowskiego Bonu Żłob-

kowego! Do tej pory złożono 
328 wniosków o wsparcie w 
ramach bonu, a łączna kwota 
wypłacona rodzinom to już 
imponujące 356 600,00 zł! 
Dzięki temu programowi ro-
dzice mogą liczyć na pomoc 
w opłaceniu kosztów związa-
nych z prywatną opieką nad 
maluchami, co pozwala im 
łatwiej łączyć życie zawodo-
we z rodzinnym. To realne 
wsparcie dla rodzin z Ząbek 

pomaga tworzyć bezpiecz-
ne i przyjazne warunki 

rozwoju dla najmłodszych 
mieszkańców .

UWAGA! 
W dniu 30 września 2024 

r. upłynął termin składania 
wniosków o ustalenie prawa 
do zwrotu części wydatków 
poniesionych w związku z 
pobytem dziecka w żłob-
ku, klubie dziecięcym lub u 
dziennego opiekuna. 

UM Ząbki

Do tej pory  
w Ząbkach zło-
żono 328 wnio-

sków o wsparcie 
w ramach 

Ząbkowskiego 
Bonu Żłobkowe-

go, a łączna kwota 
wypłacona rodzinom 

to już imponujące  
356 600,00 zł!  

Z inicjatywy Małgorzaty Zyśk Burmistrza Miasta Ząbki 
w dniu 29 listopada 2023 r. Rada Miasta Ząbki podjęła 
uchwałę Nr LXXX/806/2023, która wprowadziła ZĄB-
KOWSKI BON ŻŁOBKOWY. Złożono 328 wniosków  
i wypłacono rodzinom imponujące 356 600,00 zł.

Ząbkowski  
Bon Żłobkowy  
- wypłacono  
356 600,00 zł!

w
sparcie dla rodzin

Tester baterii jest pro-
stym w obsłudze urządze-
niem, które pozwala szybko 
ocenić stan naładowania 
baterii. Użytkownicy mogą 
przynieść swoje baterie do 
urzędu, gdzie urządzenie, 
za pomocą kolorowego 
wskaźnika, informuje o ich 
aktualnym stanie: zielony 
lub żółty – bateria nadal 
nadaje się do użytku; czer-
wony – bateria jest zużyta i 

powinna zostać wyrzucona 
do specjalnego pojemnika 
na zużyte baterie.

Zapewnienie mieszkań-
com dostępu do testera ba-
terii to krok naprzód w pro-
mowaniu odpowiedzialnych 
zachowań ekologicznych. 
Dzięki temu mieszkańcy 
mogą efektywnie zarządzać 
swoimi odpadami. Gmina 
Tłuszcz zachęca miesz-
kańców do korzystania z 

nowego urządzenia, co ma 
na celu nie tylko ochronę 
środowiska, ale również 
oszczędność. Rezygnacja z 
przedwczesnego wyrzuca-
nia baterii może przyczynić 
się do zmniejszenia ilości 
odpadów oraz zwiększenia 

efektywności wykorzystania 
tych, które faktycznie nadają 
się do recyklingu.

Inicjatywa Urzędu Miej-
skiego w Tłuszczu jest czę-
ścią strategii promowania 
zrównoważonego rozwoju 
i odpowiedzialności ekolo-
gicznej. Przez takie działa-
nia, Gmina stawia na edu-
kację ekologiczną i aktywne 
zaangażowanie społeczności 
w ochronę środowiska.

W Biurze Obsługi Interesanta Urzędu Miejskiego 
w Tłuszczu, mieszkańcy mają teraz możliwość 
sprawdzenia poziomu naładowania baterii przed 
ich wyrzuceniem. To rozwiązanie ma na celu 
zwiększenie świadomości ekologicznej oraz 
zmniejszenie ilości odpadów, które trafiają do 
środowiska.

Gmina Tłuszcz  
wprowadza  
rozwiązanie  
dla recyklingu baterii

kierunek ekologia

Inicjatywa Urzędu Miejskiego 
w Tłuszczu jest częścią strategii 
promowania zrównoważonego 
rozwoju i odpowiedzialności 
ekologicznej. Poprzez takie 
działania, Gmina stawia na 
edukację ekologiczną  
i aktywne zaangażowanie 
społeczności  
w ochronę środowiska.

Z okazji 135. rocznicy urodzin generała Gustawa Dreszera, jednego z wybitnych dowódców Wojska Polskiego, 
mieszkańcy Jadowa oddali hołd bohaterowi. Uroczystość odbyła się pod pomnikiem generała w jadowskim 
parku. Była to okazja do wspomnienia o dorobku wojskowym i patriotyzmie człowieka, który zapisał się 
złotymi zgłoskami na kartach historii Polski.

W krótkiej, ale doniosłej uroczy-
stości wzięli udział przedstawiciele 
władz gminy Jadów, uczniowie, 
nauczyciele oraz przedszkolaki z 
Zespołu Szkolno-Przedszkolnego 
w Jadowie. Zebranych gości powitali 
Rafał Rozpara, Burmistrz Miasta i 
Gminy Jadów, oraz Łukasz Wójcik, 
dyrektor Gminnego Ośrodka Kultu-
ry. Po odśpiewaniu hymnu państwo-
wego, głos zabrał Marcin Zwierew, 
który odczytał biografię generała, 
przypominając zebranym o niezwy-
kłej drodze życiowej tego bohatera, 
urodzonego właśnie w Jadowie.

Po przytoczeniu życiorysu gene-
rała, nastąpiła najważniejsza część 
uroczystości – złożenie kwiatów 
przez przedstawicieli gminy: Bur-
mistrza Rafała Rozparę, Przewod-
niczącą Rady Miasta i Gminy Jadów 
Bożenę Krasnodębską, Wiceprze-
wodniczącego Marcina Zwierew, 
Sekretarza Gminy Sławomira Mią-
skiewicza, Skarbnika Barbarę Wójcik 
oraz radną Katarzynę Motyka. Swoją 

obecnością wydarzenie uświet-
niły również dyrektor ZSP Jadów 
Agnieszka Czubak, wicedyrektor 
Helena Kozłowska oraz uczniowie, 
którzy z dumą reprezentowali swoją 
szkołę. Generał Gustaw Dreszer, po-
stać niezwykle zasłużona dla polskiej 

niepodległości, urodził się w Jadowie 
w 1888 roku. Był uczestnikiem naj-
ważniejszych wydarzeń zbrojnych 
okresu odradzającej się Polski, a jego 
działania podczas wojny polsko-bol-
szewickiej przyniosły mu ogromne 
uznanie. Jako dowódca kawalerii, 

odznaczał się nie tylko odwagą, ale 
i wyjątkowym talentem wojskowym, 
który pozwolił mu odegrać kluczową 
rolę w wielu kampaniach militarnych.

Uroczystość upamiętniająca 
generała Dreszera była nie tylko 
hołdem dla bohatera, ale również 
okazją do przypomnienia młodszym 
pokoleniom o ważnych wartościach 
– patriotyzmie, odwadze i odpowie-
dzialności za ojczyznę. Obecność 
uczniów i przedszkolaków z ZSP 
Jadów podkreśliła, że pamięć o takich 
postaciach, jak generał Dreszer, 
powinna być przekazywana kolej-
nym generacjom, by uczyły się one 
szacunku do przeszłości i czerpały z 
niej inspirację.

Obchody 135. rocznicy urodzin 
generała Gustawa Dreszera w Ja-
dowie były symbolicznym przy-
pomnieniem o jego wkładzie w 
historię Polski, ale także okazją do 
podkreślenia roli, jaką odgrywają lo-
kalne społeczności w pielęgnowaniu 
pamięci o narodowych bohaterach.

135. rocznica urodzin gen. Gustawa Dreszera  
– Jadów uczcił pamięć bohatera

Hołd bohaterowi oddali mieszkańcy i władze Jadowa

– Mieszkańcy Dąbrówki bardzo 
się martwią, że mają zostać wy-
budowane osiedla na wynajem 
dla cudzoziemców: we wsi pojawi 
się 500 nowych osób, które będą 
się ciągle zmieniać, nie zintegru-
ją się ze społecznością, nie będą 
znały języka. Mieszkańców wsi 
jest tylko dwa razy więcej. Boją 
się. Co można zrobić?
- Gmina Dąbrówka stała się ,,sy-
pialnią Warszawy’’. Jest atrakcyjną 
lokalizacją ze względu na bliskość 
stolicy. Mieszkańcy Gminy Dąbrów-
ka zgłaszali swoje obawy w sprawie 
siedliska, w którym zamieszkują 
obcokrajowcy, którzy przyjechali do 
Polski w poszukiwaniu pracy. 
Odpowiadając na pytanie co moż-
na zrobić, Gmina Dąbrówka nie 
ma kompetencji w tym zakresie. 
Pozwolenie na budowę wydawało 
Starostwo Powiatowe, a kontrola 
użytkowania jest po stronie Powiato-
wego Inspektora Nadzoru Budow-
lanego. Jako gmina monitorujemy i 
sprawdzamy pod kątem prawnym tę 
sytuację, przyglądamy się szczegóło-
wo wydawanym decyzjom, w szcze-
gólności gdyby miały to być decyzje o 
warunkach zabudowy. Złożyliśmy do 
kilku instytucji wnioski o kontrole, 
czy w tego rodzaju budownictwie 
powinno znajdować się zbioro-
we zamieszkanie. Dmuchamy na 
zimne, aby nasi mieszkańcy czuli 
się bezpiecznie. Chciałbym, aby 
Gmina Dąbrówka i jej mieszkańcy 
czuli się bezpiecznie i nie doszło do 
niepotrzebnych zwarć. Nie możemy 
zakładać tylko czarnego scenariusza. 
Mamy przecież też dobre przykłady 
asymilacji, ale dobro mieszkańców 
jest najważniejsze.
– Jak idą zaplanowane przez 
Pana inwestycje? Czy wystarczy 
na nie pieniędzy i kiedy będą 
mogły dojść do skutku?
- Jeszcze przed wyborami samo-
rządowymi podkreślałem, że dzięki 
gospodarnemu podejściu i opano-
waniu sytuacji finansowej gminy, 
inwestycje w Gminie Dąbrówka 
będą realizowane. Budżet gminy 
jest ograniczony, ale będziemy się 
starać również o środki z zewnątrz. 
W kwestii inwestycji stawiam przede 
wszystkim na rozwój, bezpieczeń-
stwo i komfort mieszkańców naszej 
gminy. Oczywiście kontynuujemy 
inwestycje rozpoczęte w poprzed-
niej kadencji ale także planujemy 
kolejne. Planujemy przebudowę 
najstarszego SUW w Kołakowie 
oraz rozbudowę sieci wodociągo-
wej. Ruszamy z przebudową dróg 
gminnych takich jak ul. Widokowa 
i ul. Norwida w m. Lasków. Prze-
budowujemy drogę z  Kołakowa do 
Sokołówka. Przebudowujemy ulicę 
Czapskiego w Małopolu. Przebudo-
wujemy hale sportowe przy szkołach 
w Guzowatce i Wszeborach. Kilka 
dni temu odbyłem spotkanie ze Sta-
rostą Wołomińskim Arkadiuszem 
Werelichem, na którym omówiliśmy 
inwestycje powiatu na terenie naszej 
gminy. Cieszę się, że władze powia-
towe dostrzegają nasze potrzeby, 
choćby zwiększenia bezpieczeństwa 
na naszych drogach. 
Kolejne inwestycje przed nami, ale 
są one na wczesnym etapie plano-
wania, dlatego nie będę wymieniał 
wszystkich. 
Dodam, że przy planowaniu bu-
dżetu na 2025 rok daliśmy miesz-

kańcom przestrzeń do zgłoszenia 
swoich propozycji i sugestii na 
inwestycje. Nie wszystkie uda się 
zrealizować, ale z pewnością to 
nada kierunek na kolejne lata w 
planowaniu rozwoju gminy. Głos 
mieszkańców jest dla mnie bardzo 
ważny. 
– Jakie inne plany pojawiły się w 
międzyczasie?
- Planów jest naprawdę ogrom, tak 
samo zresztą jak i potrzeb. Od drob-
nych jak Parkuj i Jedź, po ogromne 
inwestycje jak dalsze kanalizowanie 
gminy. Jedne wymagają dużych na-
kładów finansowych, drugie można 
załatwić od ręki. Nasi mieszkańcy 
są aktywni, dlatego pojawiło się 
wiele pomysłów na zajęcia dla dzieci, 
dorosłych i seniorów. Wiele nowych 
pomysłów padło też na spotkaniach 
sołeckich, które trwały we wrześniu. 
Poruszyliśmy z mieszkańcami wiele 
tematów dotyczących funkcjo-
nowania naszej gminy od planów 
miejscowych, poprzez komunikację, 
po funkcjonowanie oświaty. Ponadto 
jestem w kontakcie z sołtysami i 
radnymi, którzy również zgłaszają 
swoje pomysły. 
Pomysłów wystarczy na kilka, jeśli 

nie kilkanaście lat. Część trafi do 
fazy projektowej i mam nadzieję 
– jak najszybciej do wykonania. 
Oczywiście wiele zależy od tego 
jak będziemy sobie radzić z finan-
sami i czy uda się pozyskać środki 
zewnętrzne.
– Jak udaje się radzić sobie z 
długami i problemami pozosta-
wionymi po poprzednikach?
- Staram się nie patrzeć wstecz, 
tylko do przodu. Razem z nowym 
Skarbnikiem Dariuszem Kor-
czakowskim przeprowadziliśmy 
audyt, ustaliliśmy plan działania i 
pracujemy nad poprawą sytuacji fi-
nansowej Gminy Dąbrówka. Dobra 
wiadomość jest taka, że jesteśmy 
wypłacalni finansowo i na bieżąco 
regulujemy zobowiązania bieżące, 
jak i te z poprzedniej kadencji. W 
ubiegłym roku gmina miała problem 

z płynnością finansową, dziś dzięki 
dużemu wysiłkowi i pracy, sytuacja 
się ustabilizowała. W pierwszej ko-
lejności zlikwidowaliśmy najmniej 
potrzebne wydatki, aby upłynnić 
ważniejsze obszary. Jednocześnie 
działamy na rzecz rozwoju gminy, 
planujemy inwestycje i działamy na 
rzecz zwiększenia bezpieczeństwa i 
komfortu mieszkańców. 
– Obiecano podwyżki dla samo-
rządów. Co Pan zrobi z dodatko-
wymi pieniędzmi?
- Poczekajmy na oficjalne informa-
cje w tej sprawie. Jeśli takie środki 
się pojawią, a bardzo na to liczymy, 
zostaną dobrze i przemyślanie 
rozdysponowane. Chciałbym, na 
pewno, aby te środki pokryły chociaż 
część zadłużenia oraz przyczyniły 
się do rozwoju gminy. Przeznaczone 
podwyżki wsparłyby przygotowanie 
projektów inwestycji w Gminie 
Dąbrówka. To pozwoli, w kolejnym 
kroku, starać się o pozyskanie środ-
ków zewnętrznych na inwestycje 
jeszcze w tej kadencji. To byłby 
dobry zastrzyk pieniędzy i wsparcia 
dla naszego samorządu.
– Na co przeznaczy Pan środki 
z KPO?

- Na wszystko, na co będzie taka 
możliwość, a co będzie służyło na-
szym mieszkańcom – czyli przede 
wszystkim drogi, szkoły, przedszko-
la, żłobek, wodociągi, kanalizacja, 
odnawialne źródła energii, komu-
nikacja, usługi społeczne. Staramy 
się przygotować na każdą ewentu-
alność, abyśmy mogli korzystać ze 
środków zewnętrznych. Przygo-
towujemy projekty na inwestycje, 
które są niezbędne do pozyskania 
środków zewnętrznych. Zaczynamy 
przygotowanie dokumentacji na 
remonty dróg, budowę wodociągów, 
a także jesteśmy w trakcie pozyski-
wania gruntów pod oczyszczalnię, 
aby przygotować się do środków z 
KPO, na które liczymy. Własnymi 
środkami nie jesteśmy w stanie re-
alizować dużych zadań. KPO może 
stanowić realną szansę na rozwój 

naszej gminy. Na razie niestety tych 
oczekiwanych środków nie widać 
w jakimś większym zakresie. Tam, 
gdzie trwają nabory w ramach KPO, 
staramy się o wsparcie.
– Przeraża nas powódź na połu-
dniu Polski. Wiemy, że i Dąbrówka 
jest nieraz zalewana. Co Pan 
zamierza zrobić, żeby zapobiec 
takiej katastrofie? Czy jest plano-
wany zbiornik retencyjny? 
- U nas mamy do czynienia z zi-
mowymi i wiosennymi wylewami 
rzeki Bug. Niestety wiąże się to z 
niebezpiecznymi podtopieniami i 
zalewaniem na terenie naszej gmi-
ny. Budowa zbiornika retencyjnego 
nie rozwiąże problemów na rzece 
Bug. Na naszym terenie są głów-
nie zatory lodowe spowodowane 
spłyceniem Bugu. Zatory powstają 
w różnych punktach rzeki, więc 
taki zbiornik retencyjny nie spełni 
swej roli. 
Problem dotyczy też innych gmin, 
dlatego potrzebna jest szeroka 
współpraca w tym zakresie. Jedno 
jest pewne: Gmina Dąbrówka 
sama nie poradzi sobie z tym 
żywiołem. Przez lata nie uda-
ło się rozwiązać problemu, ale 

mam nadzieję, że wreszcie uda 
się pokonać niebezpieczeństwo. 
Ostatnio rozmawiałem o sytuacji 
na rzece Bug na spotkaniu robo-
czym w Starostwie Powiatowym w 
sąsiednim Wyszkowie. W ostatnim 
czasie wystosowaliśmy także list ze 
wspólnym stanowiskiem do Krajo-
wego Zarządu Gospodarki Wodnej 
razem z Wójtem Gminy Zabrodzie 
Krzysztofem Jezierskim, Wójtem 
Gminy Somianka Andrzejem Żo-
łyńskim, Wójtem Gminy Brańsz-
czyk Wiesławem Przybylskim oraz 
Burmistrzem Gminy Wyszków 
Piotrem Płochockim. 
Chciałbym, aby wspólne działania 
na szczeblu lokalnym, a następnie 
ogólnopolskim, doprowadziły do 
realnych działań, mających za-
pewnić bezpieczeństwo naszym 
mieszkańcom i okolicy.

O nowych inwestycjach, pomysłach na rozwój Dąbrówki, spłacie długu, dzia-
łaniach przeciwpowodziowych i mieszkaniach dla cudzoziemców – z wójtem 
Zenonem Zadróżnym rozmawia Barbara Wiśniowska.

Stawiam  
na rozwój

- Jeszcze przed wyborami samorządowymi 
podkreślałem, że dzięki gospodarnemu 
podejściu i opanowaniu sytuacji finansowej 
gminy, inwestycje w Gminie Dąbrówka 
będą realizowane. Budżet gminy jest ogra-
niczony, ale będziemy się starać również 
o środki z zewnątrz. W kwestii inwestycji 
stawiam przede wszystkim na rozwój, bez-
pieczeństwo i komfort mieszkańców naszej 
gminy. Oczywiście kontynuujemy inwesty-
cje rozpoczęte w poprzedniej kadencji,  
ale także planujemy kolejne – zapewnia 
wójt Dąbrówki Zenon Zadróżny.
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W ostatnich dniach Zarząd Powiatu Wołomińskiego odpowiedział na szereg wyzwań, zarówno niespo-
dziewanych, jak i wynikających z długoterminowej strategii rozwoju. Od wsparcia finansowego dla 
regionów dotkniętych klęskami naturalnymi po inwestycje w infrastrukturę edukacyjną i drogową, 
każda z tych decyzji świadczy o pragmatycznym podejściu do zarządzania publicznymi zasobami.

Zarządzanie w czasach  
wyzwań - strategie i decyzje 
Powiatu Wołomińskiego 

Odpowiedzialność  
w obliczu kataklizmu: pomoc  

dla Powiatu Prudnickiego 

Zarząd Powiatu Wołomińskiego, 
stając przed wyzwaniem łagodzenia 
katastrofalnych skutków powodzi w 
regionie opolskim, zdecydował się 
na wsparcie finansowe dla Powiatu 
Prudnickiego. Przekazanie kwoty 
100 000 zł jest działaniem mającym 
na celu natychmiastową pomoc w 
odbudowie zniszczonej infrastruk-
tury. Szacuje się, że straty w infra-
strukturze powiatowej w powiecie 
prudnickim przekraczają 26 mln zł. 
Kolejne wsparcie Zarząd zamierza 
przekazać w przyszłym roku.

Rozwój edukacji:  
inwestycje w Szkołę  
Marii Konopnickiej 

Inwestowanie w edukację po-
zostaje priorytetem dla Zarządu, 
co znajduje odzwierciedlenie w 
zatwierdzeniu wniosku dyrektor 
Szkoły Podstawowej Specjalnej im. 
Marii Konopnickiej. Umożliwienie 
zakupu nowego wyposażenia dla do-
datkowych pomieszczeń szkolnych, 
mimo zbliżającego się końca roku 
budżetowego, to świadomy krok w 
kierunku zapewnienia lepszych wa-
runków dla uczniów wymagających 
specjalnej opieki. Cześć wyposaże-
nia zostanie zakupiona w ramach 
przyszłorocznego budżetu Powiatu.

Transparentność  
w zarządzaniu publicznym

Nieprawidłowości w zarządza-
niu wynagrodzeniami dyrektorów 
i nauczycieli w minionej kadencji, 
wykryte przez Biuro Kontroli i 
Audytu Wewnętrznego, skłoniły 
Zarząd do podjęcia stanowczych 
działań. Skierowanie wniosku do 
Komisji Rewizyjnej Rady Powiatu 
Wołomińskiego o niezwłoczne pod-
jęcie kroków prawnych na podstawie 
art. 93 ust. 1 pkt 4a w związku z art. 

94 ust. 1 i 2 ustawy z 17 grudnia 2004 
r. o odpowiedzialności za naruszenie 
dyscypliny finansów publicznych 
przez ówczesną Naczelnik Wydziału 
Edukacji i Kultury oraz byłego 
Starostę, a także zawiadomienie 
Prokuratury Rejonowej w Woło-
minie jest dowodem na dążenie 
do odpowiedzialnego zarządzania 
publicznymi środkami. 

W wyniku wykrytych niepra-
widłowości w Wydziale Edukacji, 
zlecono też przeprowadzenie kon-
troli w Centrum Usług Wspólnych 
Powiatu Wołomińskiego

Modernizacja  
infrastruktury drogowej:  

kluczowe zmiany  
w sieci komunikacyjnej 

Projekt uchwały dotyczący re-
strukturyzacji sieci dróg powiato-
wych, to krok w kierunku poprawy 
infrastruktury transportowej. Obej-
muje on degradację niektórych 
dróg oraz podniesienie innych do 
rangi dróg powiatowych, co ma 
na celu optymalizację dostępu i 
bezpieczeństwa dla mieszkańców. 
Przekształcenia te są zaprojek-
towane, aby sprostać rosnącym 
potrzebom społeczności lokalnych 
i zapewnić sprawniejszy przepływ 
ruchu drogowego.

Kategorię dróg powiatowych 
stracą drogi: nr 4308W Marki (Stru-
ga) - Nadma - Kobyłka na odcinku 
od ul. J. Jasińskiego do ronda na ul. 
Poniatowskiego (380 m) oraz nr 
4353W w miejscowości Kobyłka 
ul. Ręczajska i ul. Wołomińskiego 
(1200 m). Do tej kategorii zaliczone 
zostaną natomiast drogi: -ul. Jasiń-
skiego na odcinku od skrzyżowania 
z ul. Napoleona w kierunku nowo 
wybudowanego ronda (330 m); 

nowo wybudowany odcinek drogi 
(bez nazwy) od ronda na skrzyżo-
waniu ul. Jasińskiego do ronda na 
ul. Poniatowskiego  (630 m) oraz ul. 
A. Orszagha na odcinku od skrzy-
żowania z ul. Załuskiego (droga 
powiatową nr 4352W) do drogi 
wojewódzkiej DW 634 (1330 m)

Angażowanie społeczności: 
wsparcie  

dla integracji i kultury 

Pomoc dla Polskiego Związku 
Niewidomych i wsparcie projektu 
Koła Gospodyń Wiejskich i Gospo-
darzy w Czubajowiźnie 'Twórcza 
Czubajowizna’ to dowód na to, że 
Zarząd wspiera inicjatywy społecz-
ne i kulturalne. Te działania mają na 
celu nie tylko integrację społeczną 
osób niepełnosprawnych, ale rów-
nież zachowanie i promowanie 
lokalnej tradycji i dziedzictwa.

Decyzje podjęte przez Za-
rząd Powiatu Wołomińskiego w 
ostatnim czasie demonstrują ela-
styczne podejście do zarządzania 
powiatem w kontekście wyzwań 
ekonomicznych, edukacyjnych i 
infrastrukturalnych. 

Nowoczesne Centrum Kultury,  
Sportu i Rekreacji w Tłuszczu  
dzięki wsparciu Mazowsza

Gmina Tłuszcz otrzymała kolejne znaczące wsparcie finansowe. 2 października br. podpisano umowę o 
wartości 4 milionów złotych na rozbudowę Centrum Kultury, Sportu i Rekreacji. Dotacja od Województwa 
Mazowieckiego pozwoli na znaczące poszerzenie oferty kulturalnej i rekreacyjnej gminy poprzez budowę 
nowoczesnej, przestronnej sali widowiskowej. Jest to kolejny krok w kierunku dynamicznego rozwoju 
Tłuszcza, który stawia na aktywność, kulturę i integrację lokalnej społeczności.

Dzięki pozyskanym środ-
kom, Centrum Kultury, Sportu 
i Rekreacji w Tłuszczu zyska 
przestrzeń, która stanie się 
miejscem organizacji koncertów 
i wydarzeń kulturalnych.  Nowa 
sala widowiskowa umożliwi 
mieszkańcom dostęp do bogatej 
oferty artystycznej bez koniecz-
ności wyjazdu do większych 
miast.

–  To inwestyc ja ,  k tóra 
wzmocni więzi lokalne i pod-
niesie jakość życia w naszej 
gminie, a także stworzy warunki 
do rozwijania talentów i pasji 
mieszkańców – mówi Burmistrz 
Tłuszcza Beata Skulimowska, 
która w imieniu gminy podpisała 
umowę na dofinansowanie, przy 
kontrasygnacie Skarbnika Gmi-
ny, Ewy Małaszek.

Współpraca  
na najwyższym poziomie

Realizacja tego ambitnego 
projektu nie byłaby możliwa 
bez zaangażowania władz woje-
wódzkich. Burmistrz Tłuszcza 
Beata Skulimowska wyraziła 

szczególne podziękowania dla 
Marszałka Województwa Ma-
zowieckiego, Adama Struzika, 
Anny Brzezińskiej, członkini 
Zarządu Województwa Mazo-
wieckiego, Marcina Wajdy, Dy-
rektora Rozwoju Regionalnego 
i Funduszy Europejskich, oraz 
Igora Sulicha, radnego Sejmiku 
Wojewódzkiego. 

Centrum Kultury,  
które odpowiada  

na potrzeby mieszkańców

Rozbudowa Centrum Kul-
tury, Sportu i Rekreacji to od-
powiedź na rosnące potrzeby 
mieszkańców Tłuszcza. W ostat-
nich latach gmina dynamicznie 
się rozwija, a liczba inicjatyw 

kulturalnych i sportowych stale 
rośnie. Nowoczesne centrum 
zapewni nie tylko komfortowe 
warunki do organizowania wyda-
rzeń, ale również stworzy moż-
liwości dla dzieci, młodzieży i 
dorosłych do aktywnego spędza-
nia czasu, rozwijania talentów i 
budowania więzi społecznych.

– Tłuszcz potrzebuje takich 
inwestycji, aby wspierać rozwój 
młodych ludzi, promować kul-
turę i integrować mieszkańców 
– podkreśla Beata Skulimowska, 
Burmistrz Tłuszcza.

Lepsza przyszłość  
dla Tłuszcza

Tworzenie miejsc sprzyja-
jących aktywności kulturalnej 
i społecznej przyciąga nowych 
mieszkańców oraz podnosi pre-
stiż Tłuszcza. To także szansa 
dla młodych artystów i sportow-
ców, którzy zyskają profesjonalne 
warunki do rozwijania swoich ta-
lentów i zainteresowań. Tłuszcz 
konsekwentnie dąży do poprawy 
jakości życia mieszkańców, dba-
jąc o ich potrzeby. 

Dzięki pozyskanej dotacji w Tłuszczu powstanie nowoczesna sala widowiskowa

Zarząd Powiatu Wołomińskiego regularnie informuje o podjęciu ważnych decyzji

Nieprawidłowości  
w zarządzaniu wynagrodze-
niami dyrektorów i nauczy-
cieli w minionej kadencji, 
wykryte przez Biuro Kontroli 
i Audytu Wewnętrznego, 
skłoniły Zarząd Powiatu 
Wołomińskiego do podjęcia 
działań, w tym zawiadomie-
nia Prokuratury Rejonowej 
w Wołominie

  

OBWIESZCZENIE
STAROSTY 

WOŁOMIŃSKIEGO
Na podstawie art. 11d ust. 5 ustawy z dnia 10 kwietnia 
2003 r. o szczególnych zasadach przygotowania i realizacji 
inwestycji w zakresie dróg publicznych (Dz. U. z 2024 r. 
poz. 311) oraz art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. - 
Kodeks postępowania administracyjnego         (Dz. U. z 
2024 r. poz. 572)

Starosta Wołomiński 
zawiadamia 

o wszczęciu na wniosek Burmistrza Tłuszcza, 
reprezentowanego przez pełnomocnika P. Piotra Gołosia, 
złożony w dniu 20.08.2024 r., uzupełniony w dniu 
07.10.2024 r., postępowania administracyjnego w sprawie 
znak: WAB.6740.14.20.2024 o wydanie decyzji  o 
zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej pod nazwą: 
„Rozbudowa drogi gminnej ul. Długiej w miejscowości 
Jarzębia Łąka na odcinku od granicy gminy Zabrodzie 
do przejazdu kolejowego, gm. Tłuszcz”.

Działki usytuowania obiektu:
•	 w projektowanym pasie drogowym do przejęcia 

pod inwestycję na rzecz Gminy Tłuszcz w części (w 
nawiasach – numery działek po podziale, tłustym 
drukiem – numery działek w projektowanym pasie 
drogowym przeznaczone do przejęcia pod inwestycję 
na rzecz Gminy Tłuszcz):
−	 ew. nr: 191 (191/1, 191/2), 193/7 (193/9, 193/10), 

193/8 (193/11, 193/12), 194/7 (194/17, 194/18), 
194/10 (194/19, 194/20), 194/12 (194/21, 194/22), 
194/14 (194/23, 194/24), 195/5 (195/7, 195/8), 
195/6 (195/9, 195/10), 196/3 (196/10, 196/11), 
196/8 (196/12, 196/13), 196/9 (196/14, 196/15), 
198/2 (198/5, 198/6), 198/4 (198/7, 198/8), 200 
(200/1, 200/2), 212 (212/1, 212/2), 214/2 (214/5, 
214/6), 214/3 (214/7, 214/8), 214/4 (214/9, 214/10), 
218 (218/1, 218/2), 220 (220/1, 220/2), 222 (222/1, 
222/2), 223 (223/1, 223/2), 224 (224/1, 224/2), 
225/3 (225/9, 225/10), 225/4 (225/11, 225/12), 
225/5 (225/13, 225/14), 225/6 (225/15, 225/16), 
225/7 (225/17, 225/18), 226/1 (226/8, 226/9), 227 
(227/1, 227/2), 228 (228/1, 228/2), 229/1 (229/3, 
229/4), 229/2 (229/5, 229/6), 248 (248/1, 248/2), 
251 (251/1, 251/2), 262/3 (262/13, 262/14), 262/4 
(262/15, 262/16), 312 (312/1, 312/2), 313 (313/1, 
313/2) w obrębie 0007 Jarzębia Łąka, jedn. ewid. 
143411_5 – Tłuszcz-obszar wiejski,

•	 w projektowanym pasie drogowym będące własnością 
Gminy Tłuszcza, niepodlegające przejęciu:

−	 ew. nr: 160/2, 249, 292, 188 w obrębie 0007 Jarzębia 
Łąka, jedn. ewid. 143411_5 – Tłuszcz-obszar 
wiejski,

Działki przeznaczone pod budowę lub przebudowę sieci 
uzbrojenia terenu oraz zjazdów (w  nawiasach – numery 
działek po podziale, tłustym drukiem – numery działek 
przeznaczone pod budowę lub przebudowę sieci uzbrojenia 
terenu oraz zjazdów):

−	 ew. nr: 204/3, 207/4, 160/4, 258/1, 251 (251/1, 
251/2), 313 (313/1, 313/2) w obrębie 0007 Jarzębia 
Łąka, jedn. ewid. 143411_5 – Tłuszcz-obszar 
wiejski.

Z aktami sprawy i zakresem wymienionego wyżej 
zamierzenia inwestycyjnego można zapoznać się 
w Starostwie Powiatowym w Wołominie ul. Prądzyńskiego 
3 Wydział Budownictwa (kontakt  telefoniczny – 22 346 11 
14 w godzinach przyjęć interesantów), gdzie można również 
zgłosić ewentualne uwagi i wnioski do czasu wydania 
orzeczenia w sprawie.

Zgodnie z art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. – Kodeks 
postępowania administracyjnego (Dz. U. z 2024 r. poz. 572) 
doręczenie uważa się za dokonane po upływie 14 dni od 
dnia publicznego ogłoszenia.
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OGŁOSZENIA DROBNE
Budownictwo 

Usługi

• Docieplanie budynków, szybko, 
tanio, solidnie, tel. 502 053 214

Usługi - Różne

Jak przeciwdziałać powodziom?

Powodzie to jedno z najbardziej niszczycielskich zjawisk naturalnych występujących w Polsce. 
Niestety często są katastrofalne w skutkach. Jednak da się nie tylko zapobiegać ich skutkom, 
ale także skutecznie przeciwdziałać ich powstawaniu.

W dobie zmian klimatycz-
nych, gdy częstotliwość skraj-
nych zjawisk pogodowych stale 
się zwiększa, należy opracować 
skuteczne strategie mitygujące 
zagrożenie. Pierwszym krokiem 
zapobiegającym powodziom 
byłoby nawilgocenie i renatura-
lizacja zdegradowanych obsza-
rów wodno-błotnych będących 
swoistymi gąbkami np. poprzez 
odprowadzenia na ich tereny wód 
opadowych z terenów zurbanizo-
wanych czy wód pochodzących z 
oczyszczalni. Drugim krokiem 
byłoby ponowne przyzwolenie 
na meandrowanie rzek i ochrona 
starorzeczy, co pozwoliłoby na 
przyjmowanie przez cieki znacz-
nie większej objętości wody. 
Trzecim krokiem byłoby wprowa-

dzenia na tereny często zalewane 
rolnictwa i leśnictwa bagiennego, 
czyli takiego które znosi okreso-
we zalewanie lub nawet od czasu 
do czasu go wymaga. Czwartym 

krokiem powinno być zatrzyma-
nie wody na gruntach rolnych 
poprzez utworzenie regularnej 
sieci zadrzewień i zakrzewień 
niezależnie od przebiegu dzia-

łek. W piątym kroku należałoby 
zadbać o infiltrację wód w mia-
stach nie poprzez jej całkowite 
odprowadzenie poza ich obszar, 
a raczej poprzez odprowadzanie 
wody do warstw wodonośnych 
pod miastami, które w związku z 
niewielką przestrzenią przepusz-
czalną, są obniżone. Szóstym 
krokiem powinno być włączenie 
obywateli do partycypacji w ma-
łej retencji wody na działkach, 
czy w spółdzielczych terenach 
zielonych, a więc tworzenie 
ogrodów deszczowych, stawów 
czy ograniczenie w podcinaniu 
krzewów czy koszeniu trawników. 
Ostatnim, siódmym krokiem by-
łoby jedynie sprawne połączenie 
wspomnianych powyżej rozwią-
zań i ich stały monitoring.

– Jednym z ważnych dziań 
samorządów powinno być 
włączenie obywateli do partycy-
pacji w małej retencji wody na 
działkach, czy w spółdzielczych 
terenach zielonych,  
a więc tworzenie ogrodów 
deszczowych, stawów czy 
ograniczenie w podcinaniu krze-
wów czy koszeniu trawników – 
przekonuje Michał Paweł Bijata 
wymieniając działania mogące 
ograniczyć skutki powodzi. 

- Wiosną i latem obserwowaliśmy 
kilka powodzi błyskawicznych. W 
asfaltowo-betonowych okolicach 
w Kobyłce drogi zamieniały się na 
jakiś czas w rzeki. Co możemy po-
prawić, żeby nie zalewało nas tak 
jak Wołomina, Warszawy i Śląska?
- Każdej sytuacji trzeba przyjrzeć się 
indywidualnie. Jedne drogi są całkiem 
dobrze odwodnione, ale w przypadku 
nawalnego deszczu żadna kanalizacja 
nie jest w stanie przyjąć wody w tem-
pie, w jakim spada z nieba. W innych 
ulicach odwodnienie można wykonać 
np. studniami chłonnymi, jeszcze 
inne miejsca są o tyle trudne, że nie 
pomogą studnie i trzeba zrobić pełny 
projekt kanalizacji deszczowej, a ta 
wymaga utwardzenia drogi asfaltem, 
bo inaczej i tak się zatka. W najbliż-
szym czasie planujemy wykonać rowy 
np. przy ulicy Kazimierza Wielkiego 
na odcinku leśnym. Chcemy to wy-
konać przy większej inwestycji po-
wiatowej, wprowadzając tam przede 
wszystkim chodnik i media. Spraw-
dzamy możliwość retencjonowania 
wód w dwóch miejscach. W jednym 
z tych miejsc dopiero rozpoznajemy 
teren, drugie z nich chcemy rewita-
lizować we współpracy z sąsiadami. 
Trwają wspólne rozmowy, wkrótce 
będę mógł powiadomić mieszkańców 
o szczegółach. Retencja nie rozwiąże 
oczywiście wszystkich problemów, ale 
wody w suchym czasie mamy za mało. 
Dlatego w czasie opadów możemy 
ją gromadzić, a w czasie suszy z niej 
korzystać. W skali innych miast mamy 
mimo wszystko niewielkie podtopie-
nia. Musimy jednak na nowo zadbać 
o to, żeby była zachowana drożność 
głównych rowów, powinniśmy je 
utrzymywać w należytym stanie. Po 
objęciu stanowiska po poprzedniczce 
zorientowałem się, że są w tej sprawie 
duże zaniedbania. Np. przetarg na 
konserwację rowów był tak opóźnio-
ny, że zamiast dwukrotnie w ciągu 
sezonu, zdążymy je oczyścić tylko raz. 
Za to dobrą praktyką z poprzedniej 
kadencji były zachęty mieszkańców 
do retencjonowania wody na swoich 
posesjach. To warto podtrzymywać. 
- Rząd obiecuje więcej pieniędzy 
dla samorządów. Kiedy będzie wia-
domo coś więcej o tym programie i 
co planuje Pan zrobić z nadwyżką?
- W najbliższym czasie mamy poznać 
szczegóły dotyczące podwyżek dla 
samorządów. Nie muszę długo się za-
stanawiać, na co przeznaczę pieniądze 
podatników. Nasz budżet na ten rok 
był tak przygotowany przez moją 
poprzedniczkę, że nie ma szans 
na jego zrealizowanie. Pienię-
dzy brakuje na wiele rzeczy: 
nie zostały przewidziane 
środki np. na konserwację 
latarń w ogóle, a na łatanie 
oraz równanie dróg w zbyt 
małym zakresie. Nawet na 
organizację ruchu czyli, 
dostawianie znaków nie 
ma odpowiedniej ilości 
środków. Nie zostały za-
bezpieczone środki na 
wydatki związane z edukacją i to na 
wiele milionów. Do tego poprzed-
niczka zafundowała nam kryzys 
odpadowy. Od 2023 roku wzrosły w 
niekontrolowany sposób koszty wy-
wozu śmieci. Z faktur na poziomie 
700-800 tys. zl miesięcznie w roku 
2022 wzrosły one do poziomu 1,2 mln 
i tak utrzymywały się przez ostatnie 
półtora roku minionej kadencji. W 
roku 2023 miasto dopłaciło z naszych 

podatków 2 mln zł do śmieci - nie 
realizując innych ważnych potrzeb, 
wymienionych wyżej. Na ten rok za-
nosiło się na 4 mln, ale opanowanie tej 
sytuacji w czerwcu nieco zmniejszy tę 
dziurę. Tego kryzysu nie widać może 
z poziomu mieszkańców, ale on od-
biera nam środki na drogi czy szkoły. 
Nie wiadomo, czemu nie było reakcji 
poprzednich władz na takie marno-
trawstwo. Teraz wszelkie pieniądze, 
jakie będziemy w stanie pozyskać, 
przeznaczymy zatem po prostu na 
realizację budżetu. 
- Mieszkańców czekają nieuchron-
ne podwyżki za śmieci?
- Najpierw konieczne są inne dzia-
łania: upewniamy się, że płacimy 
za to, za co musimy płacić i ile  fak-
tycznie wywóz śmieci nas kosztuje, 

gdy jest prawidłowo nadzorowany. 
Domagamy się od wykonawcy, żeby 
przedstawiał nam pełne sprawozda-
nia z wykonanej pracy, ten obowiązek 
zresztą wynika z umowy, ale wcześniej 
nie był egzekwowany. Prowadzenie 
sprawozdań momentalnie przyczyni-
ło się do tego, że faktury dla Miasta są 

niższe o 200 tys. zł. Niemniej jednak 
straciliśmy 5-6 mln zł i musimy się 
z radnymi zastanowić, jak budżet 
miasta zniesie takie obciążenie. Za-
miast na wywóz śmieci, powinniśmy 
przeznaczyć te pieniądze na szkoły i 
drogi. To są środki, które pozwoliłyby 
na wykonanie ulicy Zacisznej albo 
dużej części Natolińśkiej.
- Mieszkańcy Kobyłki emocjonują 
się budową szkoły, stacji uzdatnia-
nia wody i łącznika dwóch stron 

miasta. Czy owe budowy szczęśli-
wie zmierzają ku realizacji?
- Będą ukończone zgodnie z termi-
nami. W tej chwili moglibyśmy za-
czynać budowę łącznika, ale przygo-
towanie terenu wzięły na siebie Lasy 
Państwowe, na których obszarze 
będzie przebiegał łącznik. Budowa 
niedługo się zacznie, w przyszłym 
roku jest planowane zakończenie. 
Trwają ostatnie prace przy budynku 
komunalnym, umiejscowionym na 
rogu ulic Kordeckiego i Prusa. 
Bryła szkoły nr 4 stoi, radni oglądali 
ją w poniedziałek, budowa idzie 
zgodnie z planem, trwają kolejne 
prace wykończeniowe, są monto-
wane instalacje. W najbliższych 
miesiącach będziemy się zajmowali 
powołaniem szkoły jako oddzielnej 

instytucji, by zacząć proces rekru-
tacyjny i zmienić rejonizację.
Stacja Uzdatniania Wody też buduje 
się zgodnie z planem, oddamy ją do 
użytku w czerwcu 2025.  Trudniej-
szą sytuację mamy przy budowie 
żłobka w okolicach ulicy Nadarzyn, 
ponieważ zaplanowany pod niego 
teren nie nadaje się do tego. Żłobek 
musimy wybudować do czerwca 
2026, zatem trzeba dobrze prze-
myśleć lokalizację i koszty. Na ten 
moment kosztorys wynosi 17 mln, a 
możemy pozyskać z zewnątrz tylko 
6,5 mln zł. Jesteśmy pewni, że żło-
bek powinien powstać i powstanie. 
Musimy jednak dobrze przemyśleć 
kwestię dodatkowych 10 mln zł na 
jego budowę.
Na te inwestycje są w większości 
zaplanowane środki w naszym 
budżecie, ale naszym kłopotem nie 
są inwestycje, tylko wydatki bieżące, 
których w poprzedniej kadencji nie 

przewidziano, lub nie chciano ich 
widzieć. Skala awarii jest tak duża, że 
miasto nie da rady tak funkcjonować. 
Nie udźwigniemy także nowych in-
westycji przy obciążeniu obligacjami 
na szkołę (ponad 40 mln) i obecnym 
długiem (niemal ponad 45 mln). 
Nie mając odpowiedniego dochodu 
nie damy rady się rozwijać.
- Czy środki z Krajowego Planu 
Odbudowy trochę pomogą? Na 
co Pan je przeznaczy?

- Na ten moment pracujemy nad 
uzyskaniem środków na zrefinan-
sowanie niektórych wykonanych 
inwestycji. Mamy duże koszty ob-
sługi długu i trzeba tak tym długiem 
zarządzić, żeby mieć środki na 
kolejne inwestycje. Obecnie obsługa 
długu kosztuje niemal 4 mln rocz-
nie, a dług się podwoi po opłaceniu 
szkoły. Dochody mamy tak niskie, że 
nie pozwalają sprawnie inwestować, 
stąd KPO będziemy refinansowali 
niektóre wykonane inwestycje, by 
mieć środki na kolejne. Na pewno 
musimy się przyjrzeć dochodom, 
jakie ma miasto. 
-  Jeśli mówimy o szkołach – w 
Kobyłce brakuje nauczycieli. Jak 
zachęcić kandydatów, żeby tutaj 
pracowali?

- Kadra pedagogiczna jest poszu-
kiwana w całej Polsce i też tego 
doświadczamy. W Kobyłce szkoły i 
przedszkola resztką sił radzą sobie, 
ale brakuje nauczycieli wspomaga-
jących, logopedów, oligofrenopeda-
gogów. Rynek pracy nie był gotowy 
na tę ilość orzeczeń o kształceniu 
specjalnym i tych specjalistów po 
prostu nie ma. Urząd finansuje 
funkcjonowanie oświaty, przyglą-
damy się tym kosztom i wierzę, że 
będziemy zachęcać nauczycieli do 
pracy w naszych szkołach. Ta kwestia 
przez lata nie była uporządkowa-
na. Obecnie proponowane przez 
placówki arkusze roku szkolnego 
akceptujemy bez wielkich cięć. W 
tym roku świętujemy Dzień Edu-
kacji specjalnym wydarzeniem, żeby 
wyrazić wdzięczność dla naszych 
wspaniałych nauczycieli. 14 paź-
dziernika zapraszam ich wszystkich 
na spotkanie połączone z występem 

naszych kobyłkowskich artystów w 
Hotelu Gregory. 
- Co dobrego jeszcze wydarzy się 
w Kobyłce w najbliższym czasie?
- 26 października zapraszamy na ob-
chody rocznicy bitwy kościuszkow-
skiej. Oprócz mszy św i obchodów na 
cmentarzu organizacje pozarządowe 
przygotowują koncert symfoniczny a 
25. – pokaz filmu „Kos” i dyskusję o 
tym, na ile kino i seriale są dobrym 
narzędziem do rozmowy o historii.

O sposobach zabezpieczania się przed powodziami błyskawicznymi, inwesty-
cjach, szkolnictwie, łataniu dziury budżetowej i o wydarzeniach w Kobyłce z Bur-
mistrzem Miasta Kobyłka, Konradem Kostrzewą, rozmawia Barbara Wiśniowska.

Kobyłka chce  
racjonalnie  
gospodarować

– Inwestycje miejskie realizowane są zgodnie  
z planem. Ponadto sprawdzamy możliwość reten-

cjonowania wód w dwóch miejscach  
– mówi Burmistrz Kobyłki Konrad Kostrze-

wa. – Retencja nie rozwiąże oczywiście 
wszystkich problemów, ale wody  

w suchym czasie mamy za mało. Dlatego 
w czasie opadów możemy ją gromadzić,  

a w czasie suszy z niej korzystać – dodaje.



W dzisiejszych czasach coraz 
więcej osób zadaje sobie pytanie: 
czy odpowiednia dieta może re-
alnie wpłynąć na nasze zdrowie 
i długość życia? Odpowiedzi na 
to pytanie szukał amerykański 
przedsiębiorca i wizjoner Bry-
an Johnson, który postanowił 
przeprowadzić eksperyment na 
samym sobie.

Bryan Johnson  
i jego inwestycja  

w zdrowie

Bryan Johnson zainwesto-
wał ogromne środki w badania 
nad spowolnieniem procesów 
starzenia.  W ramach swo -
jego projektu, znanego jako 
Blueprint Protocol,  wydaje 
dziennie około 5 000 dolarów 
na precyzyjnie zaplanowaną 
dietę, suplementy i procedury 
medyczne. Jego celem jest 
cofnięcie biologicznego wieku 
organizmu poprzez optymali-
zację stylu życia, w tym przede 
wszystkim odżywiania.

Wyniki jego eksperymen-
tów są obiecujące: Johnson 
zauważył poprawę wielu pa-
rametrów zdrowotnych, takich 
jak wydolność fizyczna, funk-
cje poznawcze czy kondycja 
skóry. Jego działania sugerują, 
że odpowiednio skomponowa-
na dieta może być kluczem do 
długowieczności.

Lokalne rozwiązanie  
w przystępnej cenie

Choć metody Bryana John-
sona mogą wydawać się niedo-
stępne dla przeciętnej osoby, 
istota jego protokołu jest teraz 
na wyciągnięcie ręki. Kuchnia 
Nr 13, lokalna firma cateringo-
wa, oferuje dietę inspirowaną 
zasadami Blueprint Protocol już 
od 79 złotych dziennie. Dzięki 
temu każdy może skorzystać z 

naukowo opracowanego planu 
żywieniowego bez konieczności 
ponoszenia ogromnych kosztów.

Ola Kutz – ambasadorka  
zdrowego stylu życia

Znana promotorka zdrowego 
trybu życia, Ola Kutz, jest am-
basadorką marki Kuchnia Nr 13. 
Korzystając z ich diety, zauważyła 
znaczną poprawę samopoczucia i 
energii. "Dzięki diecie dostarczanej 

pod moje drzwi przez Kuchnię Nr 
13 czuję się pełna sił i gotowa na 
nowe wyzwania. To wygodne roz-
wiązanie pozwala mi dbać o zdro-
wie bez kompromisów" – mówi Ola.

Dlaczego warto spróbować?

Jeśli zależy Ci na zdrowiu 
i chcesz poprawić jakość swo-
jego życia, dieta pudełkowa od  
Kuchni Nr 13 może być idealnym 
rozwiązaniem. 

Oferuje ona:
• Zbilansowane posiłki oparte 
na najnowszych badaniach na-
ukowych. • Wygodę – codzien-
na dostawa pod Twoje drzwi 
oszczędza czas i energię.
• Przystępną cenę w porówna-
niu do kosztów ponoszonych 
przez Bryana Johnsona.

Eksperymenty Bryana Johnso-
na pokazują, że dieta może mieć 
kluczowy wpływ na nasze zdrowie  
i długość życia. Dzięki ofercie 

Kuchni Nr 13, zasady jego protoko-
łu są dostępne dla każdego, kto chce 
świadomie zadbać o siebie. Może 
więc warto zadać sobie pytanie: czy 
nie nadszedł czas, by zainwestować 
w swoje zdrowie i skorzystać z diety 
pudełkowej inspirowanej najlepszy-
mi praktykami?
Kuchnia nr 13 dostarcza posiłki 
dietetyczne na terenie Wołomi-
na, Kobyłki, Marek, Zielonki 
i Ząbek. Zamówienia przez  
stronę www.kuchnianr13.com
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Organy w kościele Świę-
tego Jakuba Apostoła to nie 
tylko instrument muzyczny, 
ale także cenny zabytek.. 
Niestety, upływ czasu odci-
snął na nich swoje piętno, 
stąd potrzeba gruntownego 
remontu. Dzięki programowi 
Polski Ład i staraniom lo-
kalnych władz, 

udało się zabezpieczyć odpo-
wiednie środki finansowe na 
renowację tego historycznego 
instrumentu.

Burmistrz Rafał Roz-
para nie krył zadowolenia z 
faktu, że udało się zawrzeć 
umowę na dofinansowa-
nie inwestycji. Podkreślił, 
że jest to niezwykle ważny 
krok w kierunku ochrony 
lokalnego dziedzictwa kul-
turowego i jego przekaza-
nia przyszłym pokoleniom. 
Parafia Świętego Jakuba Apo-

stoła ogłosiła już postępo-
wanie ofertowe na remont 
organów. Szczegóły dotyczące 
procedury oraz wymagania 
techniczne zostały udostęp-
nione na stronie Biulety-
nu Informacji Publicznej 
Jadowa, gdzie potencjalni 

wykonawcy mogą składać 
swoje oferty. 

Dofinansowanie remontu 
organów jest częścią szer-
szego programu wsparcia, 
który obejmuje różnorodne 
inwestycje na terenie całej 
Polski,  a jadowska parafia 
jest jednym z beneficjentów 
tej inicjatywy. Środki przy-
znane na renowację organów 
pozwolą nie tylko na zacho-
wanie cennego zabytku, ale 
także na dalsze wzbogacenie 
lokalnych wydarzeń.

now
a era dla zabytkow

ych organów
 Dzięki programowi Polski Ład i staraniom lokalnych  

władz, udało się zabezpieczyć odpowiednie środki finansowe  
na renowację tego historycznego instrumentu.

Burmistrz Jadowa, Rafał Rozpara  podpisał umowę 
dotacyjną na remont zabytkowych organ w Parafii 
Świętego Jakuba Apostoła w Jadowie. Inwestycja 
ta zostanie dofinansowana w ramach rządowego 
programu Polski Ład, co pozwoli na przywrócenie 
świetności jednemu z najważniejszych elementów 
dziedzictwa kulturowego gminy.

Historyczne organy 
w Jadowie  
zyskają nowe życie 

Wielka potrzeba,  
jeszcze większe wyzwanie

Budowa hospicjum to nie lada 
wyzwanie – zarówno pod względem 
organizacyjnym, jak i finansowym. 
Powiat Wołomiński, wspierający 
inicjatywę od samego początku, 
do tej pory przekazał na ten cel 3,5 
miliona złotych. Decyzja o prze-
kazaniu kolejnego miliona złotych 
zapadła podczas jednego z ostat-
nich posiedzeń Zarządu Powiatu. 
Jak podkreśla starosta, wsparcie 
finansowe na tak wielką skalę to 
jedynie kropla w morzu potrzeb.

–Obecnie realizacja inwestycji 
jest na poziomie około 70%, a 
budowa pochłonęła już ponad 54 
miliony złotych. Do zakończenia 
potrzebujemy jeszcze około 18 
milionów złotych. – tłumaczy 
Werelich.

Apel o pomoc

Starosta zwrócił się z gorącą 
prośbą do koleżanek i kolegów 
– wójtów, burmistrzów oraz prze-
wodniczących rad – o wsparcie fi-
nansowe budowy hospicjum. –Nie 
jest to nic zobowiązującego, ale 
każda, nawet najmniejsza pomoc, 
będzie miała ogromne znaczenie. 
– podkreślał w swoim apelu.

W trakcie rozmów z ks. dr Da-
riuszem Czupryńskim, dyrektorem 
Hospicjum Opatrzności Bożej dla 
Dzieci, starosta omawiał również 
kwestie proceduralne związane z 
finansowym wsparciem budowy 
przez Powiat Wołomiński. Usta-
lono, że pierwsza transza w wyso-
kości 500 tysięcy złotych zostanie 
przekazana jeszcze w tym roku.

Razem  
dla przyszłości

Rozbudowa istniejącego już 
hospicjum w Wołominie ma na celu 
stworzenie kompleksowej placówki 
opieki paliatywnej o łącznej po-
wierzchni ponad 6 tysięcy metrów 
kwadratowych. Będzie to najno-
wocześniejszy tego typu obiekt 
w Polsce, jeden z największych w 
Europie. W hospicjum planowane 
jest stworzenie dodatkowej bazy 
łóżkowej, a także uruchomienie 
nowych usług opieki paliatywnej, 
w tym poradni specjalistycznych, 
poradni stacjonarnych, domo-
wych i ambulatoryjnych dla dzieci 
oraz opieki perinatalnej. Budowa 
pochłonęła już ponad 54 miliony 
złotych. Aby zakończyć inwestycję, 
która ma być gotowa w 2025 roku, 
brakuje jeszcze około 18 milionów 
złotych.

–To nasza wspólna troska o nie-
uleczalnie chore dzieci, ich rodziny 
i o „nadzieję wbrew nadziei” – pod-
kreślał Werelich.

Powiat Wołomiński do tej pory 
przekazał na budowę hospicjum 
3,5 miliona złotych. Na początku 
września podjęto decyzję o prze-
kazaniu kolejnego miliona zło-

tych – 500 tysięcy złotych w 2024 
roku i 500 tysięcy złotych w 2025 
roku, co łącznie da wsparcie na 
poziomie 4,5 miliona złotych. 

Pomimo ogromnych trudności 
finansowych, powiat wołomiński 
wierzy, że wspólnymi siłami uda się 
dokończyć budowę ostatniego etapu 
tej niezwykle potrzebnej inwestycji. 
Jej powstanie będzie nieocenionym 
wsparciem dla całego regionu. 
Starosta jest przekonany, że żaden 
samorządowiec nie pozostanie obo-

jętny na los tych, którzy najbardziej 
potrzebują wsparcia i pomocy. To 
nie tylko budynek – to symbol na-
dziei i solidarności całego powiatu

Nadzieja  
w cieniu cierpienia

Budowa Hospicjum Opatrz-
ności Bożej dla Dzieci w Wołomi-
nie jest niezwykle ważna z wielu 
powodów. Przede wszystkim, w 
Polsce wciąż brakuje stacjonar-
nych hospicjów dedykowanych 

najmłodszym pacjentom, którzy 
zmagają się z nieuleczalnymi 
chorobami. Zapewnienie godnej i 
profesjonalnej opieki paliatywnej 
w ostatnich chwilach życia, za-
równo dla dzieci, jak i ich rodzin, 
jest nieocenionym wsparciem 
emocjonalnym i medycznym.

Obecne hospicjum dla doro-
słych, prowadzone przez Księży 
Orionistów przy kościele św. 
Józefa Robotnika, jest miejscem, 
gdzie z oddaniem pomaga się 
nieuleczalnie chorym. Rozbu-
dowa o nowoczesną placówkę dla 
dzieci pozwoli na rozszerzenie 
tej opieki na najmłodszych, za-
pewniając im ulgę w cierpieniu, a 
ich bliskim – niezbędne wsparcie 
i pomoc.

Hospicjum będzie również 
jednym z największych i naj-
nowocześniejszych tego typu 
ośrodków w Europie, obejmując 
kompleksową opiekę paliatywną. 
Dzięki rozbudowie i nowym 
usługom, placówka będzie mogła 
jeszcze lepiej wspierać rodziny w 
najtrudniejszych momentach ży-
cia, oferując profesjonalną pomoc 
i nadzieję wbrew nadziei.

Są takie inwestycje, nad których potrzebą nie warto dyskutować. Jedną 
z nich jest budowa Hospicjum Opatrzności Bożej dla Dzieci w Wołominie. 
Inicjatywa, która ma na celu stworzenie miejsca pełnego miłości, wsparcia 
i profesjonalnej opieki dla najmłodszych pacjentów, zmaga się z ogromnymi 
wyzwaniami finansowymi. Arkadiusz Werelich, starosta wołomiński, nie kryje 
emocji, mówiąc o tej inwestycji. – To niebywale potrzebna placówka, która 
będzie niosła ulgę i nadzieję dzieciom i ich rodzinom – podkreśla.

Nadzieja  
w sercu powiatu: 
budowa Hospicjum 
dla Dzieci  
w Wołominie

– Obecnie realizacja 
inwestycji jest na poziomie 
około 70%, a budowa 
pochłonęła już ponad 
54 miliony złotych. Do 
zakończenia potrzebujemy 
jeszcze około 18 milionów 
złotych. – tłumaczy  
Arkadiusz Werelich,  
starosta wołomiński.

O wsparcie dla tej inwesty-
cji apeluje także ks.  

dyrektor Dariusz Czupryńsk, 
dyrektorem Hospicjum 

Opatrzności Bożej w Woło-
minie. Zapewnienie godnej 

i profesjonalnej opieki palia-
tywnej  jest nieocenionym 
wsparciem emocjonalnym  

i medycznym

Inwestycja we własne zdrowie
Czy dieta może poprawić zdrowie i przedłużyć życie? Odpowiedź w eksperymentach Bryana Johnsona. Warto 
sprawdzić do jakich wniosków doszedł Bryan Johnson i jakie metody stosował zanim uznał, że dieta może 
mieć kluczowy wpływ na nasze zdrowie i długość życia.

Znana promotorka  
zdrowego trybu życia,  
Ola Kutz, jest  
ambasadorką marki  
Kuchnia Nr 13. Korzysta-
jąc z ich diety, zauwa-
żyła znaczną poprawę 
samopoczucia i energii. 
– Dzięki diecie dostar-
czanej pod moje drzwi 
przez Kuchnię Nr 13 
czuję się pełna sił i goto-
wa na nowe wyzwania. 
To wygodne rozwiązanie 
pozwala mi dbać o zdro-
wie bez kompromisów 
– mówi Ola.

ul. Ks. Marmo16

05-230 Kobyłka 501 063 673

ELEKTRYKA, ELEKTRONIKA SAMOCHODOWA

MECHANIKA KLIMATYZACJA WULKANIZACJAl

DIESEL SERWIS

- kompleksowa obsługa -

SPECJALIZACJA

AUTO SERWIS
www.autoserwiskobylka.com

IMMO - KLUCZE
DORABIANIE


